= i me seen yE - EEE A ratio TE A E EF | abb = "4, 
| "e 7 ; " 


PR 
Cena numeru 2 złote 


-E * + 


PISMO P 


ROR TIL. 


opo H 6! ' 
Walka o pokój toczy Się nie tylko na 
zebraniach ONZ i na konierenciach mię- 
dzynarodowych w Paryżu, czy Nowym 
Jorku — łoczy Się ona także wewnątrz 
każdego kraju. Toczy się także w Polsce, 
Walka o pokój w Polsce — to walka 

z obcymi nam wpływami zagranicznego 
wielkiego kapitału, który chce uczynić 
z naszego kraju posłuszne sobie narzędzie 
w rozgrywkach międzynarodowych. Jest 
bowiem jasne: każdy nowy Sukces wiel- 
kiego, iinnerialistycznego kapitału, każda | 
uowozdobyta przez niego pozycia w świe- 
cie — to nowy krok na równi pochyłej, to | 
nowe zagrożenie pokoju. Jest bowiem ja- | 


sne: jeśli dziś różni dyplomaci „atonowi”, | 


mimo niedwuznącznych zamiarów i inten- 
cii wojennych, godzić się muszą na pokój, 
to po prostu dlatego, że czułą się za Słabi, 
aby zaryzykować nową wojnę j że brak 
im sił do realizacji imperialistycznych pla- 
nów w rodzaju „pax americana", 
Zdobycie władzy przez anglosaskie 
agentury w Polsce stanowi w ich oczach, 
zresztą nie bez racji, poważną zdobycz 
w planach przygotowywania nowgi woj- 
ny. Polska stanowi nie do pogardzenia 
pozycie której obsadzenie przyśpieszyć 
może wybuch wojny. 
troszczą o interesy PSL, dlatego ze wSzy- 


stkich Sił popierają pana Mikołajczyka |tÓW: Węgierski Związek Ludowy — 29, [liczby wyborców. ` 


ł udzielają mu wskazówek, co ma robić. 
Dlatego wreszcie tak głośno pomstują, że 
"w Polsce nie ma wolności dla faszystów, 
podczas gdy om sami pozbawiają tej wol- 
mości demokratów na innych terenach, jak 
na przykład w Grecji, 

Innymi słowy: ugruntowanie wpły* 
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Armia powstańcza maszeruje 


RTIE 


cz 


w ogniu walk. Tsaldaris prosi Anglię o natychmiastową pomoc 


SOFIA (Obsł. wł.) — Ostatnie komuni- 
katy donoszą, że ogień powstania przeciw 
faszystowskim  ciemiężycielom narodu 
rozprzestrzenił sie na całą Grecię. Z sze- 
regu wysp archipelagu donoszą © wybuch- 
łych tam walkach, Na Krecie uzbrojone 
oddziały powstańcze zaatakowały poste- 
runki żandarmerii 

W dniu wczorajszym szef sztabu armii 
królewskiej, Spilitopoulos, odleciał samo- 
iętem do Londynu z żądaniem natych- 
młastowej pomocy dla wojsk rządowych. 

KOMUNIKAT GRECKIEJ ARMII 
DEMOKRATYCZNEJ 
LONDYN (PAP) — Otrzymano tu tekst 
komunikatu, ogłoszonego w Grecji przez 


dowództwo demokratycznej armii pow- 
stańczej na północy kraju. 

Komunikat odpiera oskarżenie iakoby 
powstańcy byli uzbrojeni przez obce pań” 
stwa, jak również zaprzecza twierdze- 
niom, jakoby demokratyczny grecki ruch 
podziemny działał na rozkaz państw 0b- 
cych. 

W swej akcji dążącej do uwolnienia 
Grecji od obcej okupacji i monarcho-fa- 
Szyzmu, zdobyliśmy broń od baud mio* 
narcho-faszystowskich, uzbrojonych przez 
Anglię, a także i od żołnierzy į żandar= 
mów rządowych — głosi komunikat, Na- 
stępnie kómunikat stwierdza, że armia de- 
mokratyczna powstała w wyniku prześla: 


l 
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ecydujące zwycięstwo lewicy 


w wyborach rumuńskich 


BUKARESZT (obsł. wt) Według osta.j partia Maniu — 32, partia Bratidnu — 3, 


Sprawa baz 


dyskutowana w dalszym ciągu na forum ONZ 
LONDYN (absł. wt). Z Nowego Jorku |szereg artykułów Karty Narodów Zjed- 


wów PSL w Polsce, a co za tym idzie, | donoszą: 


stworzenie pomostu dlą dyktatury jawnej, 


Na wczorajszym posiedzeniu wieczor- 


faszystowskiej reakcji, to jest tych ele- nym Komisji Politycznej ONZ był dysku 


mentów, które reprezentuią obce intere- 
sy — Stanowi dła naszego kraju groźbę 
uwikłania nas w awanturę wojenną. Trze- 
ba jasno zdać sobie sprawę, co to oznacza 
łjakie konsekwencje na nas Ściąga. 

Polska w żadnym wypadku nie byłaby 
uznana przez imnerialistów zachodnich za 
wartościowego partnera w tęj rozgrywce. 
Jedynym możliwym i wartościowym part- 
nerem mogą być dla nich Niemcy. Jedy- 
nie z Niemcami będą się liczyć i jedynie 
Niemcom będą płacić za sojusz. Oczywi- 
ście kosztem Polski, a nie swoim. Już dziś 
podtrzymywanie dążeń niemieckich do 
odzyskania „ziem wschodnich“ wskazu- 
ie, jakie są perspektywy takiej polityki. 

Innymi słowy: kto podiął się odegrać 
w Polsce rolę agentury anglosaskiej, ten 
pracuje na rzecz nowej wojny, ten tym 
samym pracuje dla Niemiec. 

Taka jest obiektywna rola polityki kie- 
rownictwa PSL, niezależnie od tego, że 
może ono mieć złudzenie i może być 
wprowadzone w błąd przez swoich pro- 
tektorów, jakoby wprzągnięcie się w ich 
rydwan nie oznaczało jednocześnie pracy 
dlia niemieckich amatorów na nasze Zie- 
mie Zachodnie, | 

Walkę o pokój, o nasze bezpieczeństwo | 
prowadzić musimy także w kraju. Narzu- 
cona nam ona została przez obóz peese- 
lowsko = reakcyjny, przez jego politykę 
wysługiwania się siłom wrogim Polsce, 
siłom, które popierają Niemców i tym sa- 
mym przygotowują nową zawieruchę wo- 
jenna. 

Umacniaiac władzę ludową w Polsce, ! 
bijąc na głowę w wyborach blok peeselow 
sko = reakcyjny, pokrzsyżnuiemy plany za- 
granicznych podźegaczy wojennych 
wzmocnimy pokój 

'A. Kubacki. 
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|jtowany wniosek min. Mołotowa w spra- 


wie ujawnienia przez wszystkie państwa 
— członków ONZ danych o liczebności 
sił zbrojnych, stacjonowanych w byłych 
krajach nieprzyjacielskich jak również 
w krajach, ktċre nie walczyły przeciw- 
ko sojusznikom, 

Po raz drugi w czasie trwania dyskusj: 
zabrał głos min. Mołotow, który cytował 


Dlatego tak . się | tecznych danych oficjalych Blok Parit partie „Ałapia” — 2 mandaty. W głoso- 
Demokratycznych otrzymał 348 manda- | waniu wzieło udział 90 


wojskowych 


noczonych, mówiących o konieczności 
utworzenia przez ONZ międzynarodo- 
wych sił zbrojnych. Mołotow podkresiił, 
iż otrzymanie wspomnianych w jego 
wniosku informaci umożliwi Radzie 
| bezpieczeństwa przystąpienie do rozpa- 
trywania tej sprawy. Rada”Bezpieczeń- 
stwa ustali również, czy kwestia wojsk 
na obcych terytoriach ma charakter vo- 
lityczny. 

Ostatni przemawiai min. Bevin, który 


—— m w e 


| 


dowań ludu przez neg. faszyzm 

Armia demokratyczna z oburzeniem od- 
Piera zarzuty, jakoby powstańcy zagra- 
żali integralności terytorialnej Grecii, oraz 
jakoby byli oni odpowiedzialni za palenie 
wsł i inne fakty terroru. 

Odpowiedzialność za te czyny — oświad- 
cza komunikat — Spada na naszych wro- 
gów, przeciwko którym walczymy, 

Z Aten donoszą, że władze greckie za 
powiedziały, iż przedrukowanie tego ko- 
komunikatu przez jakiekolwiek pismo spo- 
wodne zamknięcie pisma. 

Według ostatnich doniesień, wielkie 
przestrzenie w Grecji są opanowane przez 
ruch powstańczy, 

MOSKWA (PAP). Agencja TASS do- 
nosi z Aten, że ruch partyzancki w Gre- 
cji wzmaga się. Oddziały partyzanckie 
zaatakowały wojska rządowe w mieście 
Notia i przy pomocy miejscowych chło- 
pów zmusiły je do ustąpienia. 

Posiłki rządowe zdążające na pomoc 
garnizonowi w Notia zatrzymane zostały 
przez inne grupy partyzantów. k 

Partyzanci opanowali sklady wojsko- 
we w Tirnevos, zdobywając broń i amti 
nicje. 

Ruch partyzancki w Grecji szybko roz 
przestrzenia się na południe ogarnia jąc 
miejscowości w pobliżu gór Pindos, któ- 
re dzielą Grecję na dwie połowy. 

PARYŻ (PAP), Według doniesień agen 
cji France Presse z Aten trwają zacięte 
walki w okolicach góry Tsenas. 

Wczoraj lotnictwo siedmiokrotnie 
ostrzeliwało z karabinów maszynowych 
obóz powstańczy na grzbiecie tej góry. 
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Dymitrow tworzy rząd 

SOFIA (PAP): Na pierwszym posie 
dzeniu Zgromadzenia Narodowego po 
Gal się premier Bułgarii Kimon Geor 
giew do dymisji. Misje utworzenia no 


wysunął szereg zastrzeżeń i obaw odreś | wego gabinstu otrzymuł przywódca 


nie sprawy rozbrojenia. 


partii komunistycznej Dymiłrow: 
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decyduje o 


ska, Czechosłowacja, Belgia, Holandia i Luksemburg — iiomagają 


ncach 


się udziału w opracowywaniu traktatu pokojowego dia Niemiec 


NOWY JORK (PAP). Korespondent 
PAP donosi z Nowego Jorku, że wstępne 
rozmowy ministrów spraw zagranicz- 
nych 4 mocarstw nad projektem trakta- 
tu pokojowego z Niemcami, które roz- 
poczną się w Nowym Jorku po zakon- 
czeniu obrad nad traktatami z b. sateli- 
tami państw Osi, ograniczą się do nastę- 
pujących spraw: 

1) opracowania procedury obrad nad 
projektem traktatu, 

2) ustalenie wszystkich spraw, 
będą przedmiotem obrad. 

Po ustaleniu tych spraw rada mini- 
strów spraw zagranicznych zamknie 
swe obrady, które zostaną wznowione 
po zebraniu całego potrzebnego materia 
łu, co powinno zająć kilka tygodni. 

Jako termin właściwych obrad przewi 


które 


duje się koniec stycznia, albo luty przysz 


łego roku. 

Czterej ministrowie są zgodni co da ie 
go, by obrady odbyły się w jednej ze 
stolic zachodniej Europy. Bierze się pad 
uwage Londyn, Paryż i Brukselę. 

Podczas obrad w Nowym Jorku zosta- 
nie rozstrzygnięta sprawa żądań państw 
sąsiadujących z Niemcami — dopuszcze- 
nia ich do obrad, żądania takie złożyła 
Polska, Czechosłowacja, Belgia, Holan- 
dia i Luksemburg. 

Według wiadomości, pochodzących z 
kół zbliżonych do Bevina, należy oczek- 
wać, że Wielka Brytania wystąpi z wnio 
skiem o dopuszczenie do obrad również 
brytyjskich domiaiów. Brak dotychczas 
jakichkolwiek informacji, w jakiej formie 
dopuszczone do obrad państwa będą bra 
ly w nich udział. 

NOWY JORK (PAP). Rzecznik depar: 
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tamentu stanu USA oświadczył na konfe 
rencji prasowej, że nie została dotych: 
czas ustałona data rozpoczęcia dyskusji 


ministrów spraw zagranicznych 4 mo» 
carstw w sprawie niemieckiej. 
PRAGA (PAP). Prezydent republiki 


czechosłowackiej dr Benesz, udzielił ka- 
respondentowi londyńskiego pisma „Das 
ily Mall“ wywiadu, w którym m. in. oš- 
wiadczył, iż dla Czechosłowacji istnieje 
tylko jeden problem zachodni. Są nim 
Niemcy, wobec. których Czechosłowacja 
zajmuje stanowisko+ pełne nieufności. 
Zajęcie takiego stanowiska nie . może 
dziwić nikogo, kto przeżył rok 1938 i wis 
dział, iak Niemcy postepowali z Czecha 
mi. Toteż Czechosłowacja domagać się 
będzie na konferencii w sprawie traktas 
tu pokojowego dla Niemiec całkowitego 
ich rozbrojenia. 
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NORYMBERGA (PAP). Obszerna sa- 
la posiedzeń Międzynarodowego Trybu- 
wału Wojennego, zamknięta od dnia 1 
października przybrała w dniu 21 listo- 
pada rano podobny wygląd, jak podczas 
procesu_ głównych zbrodniarzy wojen- 
nych. Na godzinę przed otwarciem roznra 
wy 28-ch lekarzy niemieckich oskarża- 
nych o dokonywanie nieludzkich doświad ! 
czeń na więźniach obozów koncentracyj 
nych zajęło miejsca na tej samej ławie, 
na której zasiadali niegdyś Herman Goe- 
ring i inni oskarżeni przywódcy Trzeciej 
Rzeszy. 

6 oskarżonych lekarzy ukazało się w 
mundurach Wehrmachtu. 


Na miejscu zarezerwowanym przez | 
szereg miesiecy dla Goeringa, znajduje ; 
sie obecnie Kari Brandt, Gruppenführer 

„$5“, lekarz osobisty Adolfa Hitlera. 

Zwraca też uwagę obecność dra Wolfra- 

ma Sieversa, który kierował osobiście | 
najokrutniejszvmi doświadczeniami wi 
Dachau oraz Jery Oberhauser, która pef- 

nila funkcje „lekarskie“ w Rawensbriek. 

_ Oskarżeniem kieruje gen. Taylor, pro- 

kurator generalny USA w Norymberdze. 

Dbrona składa się głównie z tych sa- 

mtych adwokatów, którzy bronili oskarżo | 
nych pierwszego procesu norymberskie- | 
go. 

_ Wśród publiczności poza prasa znajdu | 
je się szereg wybitnych przedstawicieli | 


Nowy proces w 


23 zwyrodniałych lekarzy niemieckich zasiadło na ławie oskarżonych 


W innych wypadkach więźniów duszo- 
no, usuwano im mięśnię, sterylizowano. 

10 oskarżonych wśród nich Karl 
Brandt i Sievers należy do organizacji 
SS uznanej za zbrodniczą przez Między- 
narodowy Trybunał Wojenny. 


Pomyślne postępy rokowań 


między Jugosławią i Włochami 


LONDYN (obsł. wł.). Z Rzymu dono 
szą, iż na odbytym w dniu wczoraj 
szym posiedzeniu gabinetu włoskiego 
minister Spraw Zagranicznyck Nenn|, 
oświadczył iż rząd musi powziąć po 
ważne decyzje w związku z „prawdzi 
wie bezpośrednimi rokowaniami”, ja 
kie prowadzone są między Rzymem 
i Belgradem zarówno w sprawie Trie 
stu, jak innych zagadnień, interesu 
jących oba państwa. 


PSLowcy 


orymherdze 


Na pytanie przewodniczącego trybu- 
nału czy oskarżeni poczuwają się do w*- 
ny, wszyscy odpowiedzieli przecząco, 
Wówczas przewodniczący odroczył roz- 
prawę, zapowiadając następne posiedze- 
nie trybunału dopiero 9 grudnia br. 


Nenni »akomunikował; iż delegacja 
włoska w Nowym Jorku wyposażona 
jest w jak najdalej idące pelnomoc 
nictwa nie wykluczając spraw natury 
terytorialnej, 


dom konieczności zatwiesdzenia przez 
Radę Ministrów Spraw Zagranicznych 
ewentualnego pomyślnego wyniku ro 
kowań jak również włączenia go do 
tekstu traktatu pokojowego. 


rabuja 


dia napeln enia kasy wykorczej p. M.koła czyka 


WARSZAWA (PAP). W nocy z dna 2 
na 38 listopada banda w sile 15 osób nä- 
padła na Państwową Centralę Handlowa 
w Klimontowie, pow. sandomierskiego. 
Bandyci sterroryzowali miejscowy poste 


władz amerykańskich i alianckich i okolo  runek MO i zrabowali w PCH towary 


50 Niemców. 

Akt oskarżenia stwierdza, że oskarże- 
ni popełnili z premedytacją szeres mor- 
derstw 1 innych nieludzkich czynów. Je- 
den z eksperymentów, przeprowadza- 
nych w obozach koncentracyjnych pole- 
gal na zanurzaniu więźniów na trzy go- 


dziny w lodowato-zimnej wodzie. 
WUOLOUDWWELUOU UWE ULU ORDONATOR PALA 


Komunista kurmistrzem 


Rzymu 
-RZYM (obsł. wl.). W wyborach do ra: 
dy miejskiej Rzymu blok ludowy uzyskał 
łącznie 30 mandatów. Podział miejsc w 
radzie członków bioku jest nastepujący: 
15 komunistów, 7 socjalistów, 4 człon- 
ków partii czynu, 2 z partii pracy i 2 nie 
zależnych. Na skutek umowy międzyor- 
ganizacyjnej — burmistrzem Rzymu ma 
zostać przedstawiciel  najsiiniejszerro 


wartości około 3,5 mil. zł. 

Władze bezpieczeństwa wszczęły na- 
tychmiastowy pościg.za złoczyńcami W 
wyniku którego aresztowano 10 osób. 
Odnaleziono ukryty towar. W toku ślegz 


Polecił on czionkowi PSL Batorskiemu 
Janawi (Nr leg. 2.272) zorganizowanie 
bojówki 15 osobowej złożonej z peese- 
lowców mieszkańców gminy Jankowice, 
Kapszawice, Klirnontow i Laniow. 

Jak wykazało dochodzenie zorganizo- 
wana przez Batorskiego bojówka otrzy 
mała polecenie obrabowania PCH dla za 
silenia kas PSL — na cele agitacji przed 


twa wyszły na jaw rewelacyjne motywy jty w podziemiach kościoła parafialnego 


tego rabunku. Organizował ten napad 
członek zarządu powiatowego PSL (Nr 
leg. PSL 640.996) Grudzień Stefan, czło- 
nek powiatowej rady narodowej z ranie 
nia PSL — jeden z najaktywniejszych 
działaczy peeselowskich w powiecie san: 
domierskim. 


w Klimontowie. Dzięki energicznej akcj 
władz bezpieczeństwa szajka zostaja 
ujęta, W napadzie brali udział m. in. Ba- 
torski restaurator, Bonarek Marian — 
własciciel sklepu, Zubert, Adamczyk, Klu 
dyński, Maciąg, Zurek i Kalita. Wkrótce 
staęa oni przed sąderr 


Holandia zwalnia faszystów 


Moskwa (obst. wi), 

Z Hagi donoszą o coraz bardziej wzra- 
stajiacym niezadowoleniu Holendrów z po- 
lityki zagranicznej rządu. Polityka ta na- 
potyka na córaz większy opór również na 
forum parlamentin: Wyrażone są obawy 


tgrupowania rady miejskiej, tj. komuni- ! odrodzenia niebezpieczeństwa faszystow= 


sta. 


skicgo, wywolane w pierwszym rzędzie 


faktem wypuszczenia z więzień dziesiątek | 


tysięcy faszystów. 

Koła demokratyczne domagają Się za- 
przestania polityki ijednostronnych Soju- 
szów i wysuwają hasło zbliżenia ze wszy 


Min. Nenni dodał, iż rząd jest i 


a s í wyposażone w nowoczesne urza- 
wyborczej. Zrabowany towar został dzenia. 


Urząd Długów Państwa przystąpił do 
wydawania obligacji Preiniowej Pożycz 
ki Odbudowy Kraju. | 

Już w najbliższym czasie wszyscy, 
subskrybenci PPOK otrzymają obligacje. 


Pełne porozumienie 
w sprawie Triesiu 
NOWY JORK (PAP). Ministrowie 
spraw zagranicznych Wielkiej Czwórki 
osiągnęli w Środę całkowite porozumie”- 
nie w sprawie pełnomocnictw gubernato 
ra Triestu. 


Szwecja i isiandia 
członkami UNESCO  - 


Londyn (obst. wł.) — Szwecja i Islam 
dia zostały wczorai przyjęte w poczet 
członków UNESCO. Prośba Szwaicarii © 
przyjęcie jej do organizacii została odrzi1-- 
cona. Szwajcaria bowiem nie jest dotych= 
czas członkiem < 

Rząd Hiszpanii Republikańskiej został 
upoważniony do wysłania swoich delega- 
tów w charakterze obserwatorów. 


Górnicy USA strajku ą 


Londyn (obst; wł) — Z Nowego Jor= 
ku donoszą o coraz wzrastającym zasięgu 
straiku górników amerykańskich. 

Wszystkie wielkie kopalnie. wydobys 
wające węgiel „miękki“. są objęte straj 
kiem. Do nich przyłączyło się 8 wielkich 
kopalń, wydobywaiących antracyt. 


l życia narodów radzieckich 


PRODUKCJA MASZYN ROLNICZYCH W ROS- 
TOWIE NAD DONEM 


Zniszczone w czasie działań wojennych 
zakłady maszyn rolniczych w Rostowie nad 
Donem przystąpiły do produkcji. Jako pierw< 
sze wypuszczono 600 traktorów. Zukłady zo- 
stang w najbliższym czasie znacznie rozbu- 


OGRODY OWOCOWE W PÓŁNOCNEJ SYBERII 

W północnej części Uralu, Syberii | na Das 
lekim Wschodzie założono w tym roku og= 
rody owocowe na przestrzeni 9 tysięcy hek« 
ierów, łącznie na terenach północnych Zwiqz 
ku Radzieckiego ogrody owocowe zajmuję 
powierzchnię IS tysięcy ba. Hodowla obefmu 
je; gatunki drzew * krzewów owocowytk nye 
hodowanych przez Miczurina, specjalnie od= 
pomych na klimat północny. 

zw 


WYNALAZEK KOLOROWEJ STALI 


Uczony radziecki Gugsow wynalazł meto- 
I dę produkcji stali w różnych kolorach. Po 
| szeregu badań i doświadczeń udało się Gug- 
|sowowi wyprodukować stal w kolorze zlo- 
| tym, przy czym stwierdzono, że w niczym nie 
| vact ona swojej wartości. Kolorowa sta! znaj 


stkimi krajami demokratycznymi Gej == szerokie zastosowanie przy budowie 


jak również z ZSRR. 


pomników oraz w zdobnictwie budynków. 


Jarostaro Hasek 


LAYDI 


rero walaka SNEM 


podczas wojny światowej 


(Frzekład Fawła FHulki-Iaskowskiego) 


Kiedy przegląd skończył się szczę-! ładnie z blachy; 


śliwie, przy czym pan generał nie skq- 
pił pochwał kapitanowi Sagnerowi, 
dano szeregowcom swobodę ruchu 
w granicach stacji, bo nadeszła wia 
"domość, że pociąg odejdzie dopiero 
za trzy godziny. Żołnierze łazili tedy 
po stacji i gapili się, a ponieważ na 
dworcach zawsze bywa dużo publicz- 
ności, więc niejeden żołnierz zdołał 
wyżebrać papierosa. 

Słtawało się jawnym, że pierwotny 
entuzjazm, wyrażający się w uro- 
czystym wiłaniu eszelonów po wszy 
stkich stacjach, bardzo się obniżył i 
spadł głęboko aż na poziom żebrani- 
ny. 

Do kapitana Sagnera przybyła de- 
putacja „Stowarzyszenia witania bo- 
haterów”, złożona z dwóch starszych 
strasznie zmęczonych dam, które ka- 
pitanowi wręczyły prezent przezna- 
czony dla eszelonu, a mianowicie, 20 
pude'ek pachnących pastylek do de- 
zynfekcji ust. Była to reklama pe- 
wnej peszieńskiej fabryki cukierków 


a pudełka wykonane były bardzo l 


na wieczku wyma: 
lowany był honwed węgisrski, ści- 


skający rękę austriackiemu land- 
szturmiście, a nad nimi jaśniała ko- 
rona świętego Szczepana. Dokoła 


wił się napis niemiecki i madziarski: 
„Für Kaiser Goit und Vaterland". 

Budapeszteńska fabryka cukrów 
była tak lojalna, że cesarzowi dawa- 
ła pierwszeństwo przed Panem Bo 
giem. 

W każdym pudełeczku było 80 pa- 
stylek, tak, że na ogół pięć pastylek 
przypadało na trzech szeregowców. 
Prócz tego umęczone damy przynio- 
sły paczke drukowanych modlitw dla 
żołnierzy, napisanych przez peszteń- 
skiego arcybiskupa Gezę Szatmór- 
Budafala. Modlitwy te były niemiec- 
ko- madziarskie í zawierały najstra- 
szliwsze przeklęcie wszystkich nie- 
rrzy,zciół Były one napisane języ: 
kiem tak jędrnym, że zdawało się, iż 
na końcu brak jedynie zawiesisiego 
węgierskiego: „Baszom a Kristusma- 
rjan" j 


Według życzenia czcigodnego ar- 


cybiskupa dobrotliwy Bóg winien 
był Rosjan, Anglików, Serbów, Fran- 
cuzów, ]apończyków rIozsiekać na 
makaron i na gulasz paprykowany. 
Dobrotliwy Bóg winien był nurzać się 
we krwi nieprzyjaciół i wymordować 
ich wszystkich tak samo, jak brutal 
Herod wymordował niewinne dziat- 
ki. 

Dostojny arcybiskup budapeszień- 
ski w modlitwach swoich używał na 
przykład takich zwrotów  wzruszają- 
cych: „Niech Bóg blogosławi nasze 
bagnety, aby skutecznie pokonywa- 
ły nieprzyjaciół naszych. Niech Pan 
najsprawiedliwszy kieruje nasz ogień 
artyleryjski na głowy sztabów nie- 
płzyjacielskich. Miłosierny Bóg nie 
chaj uczyni to, aby wrogowie nasi 
utonęli we własnej krwi...!'* 

Toteż jak się rzekło, da zakończe- 
nia tych modlitw brakło tylko pluga- 
wego przekleństwa węgierskiego: 
„Baszom a Kristusmarjat!” 

Gdy paniusie wręczyły kapitanowi 
Sagnerowi swoje prezenty, zwróciły 
się do niego Z rozpaczliwym życze- 
niem asystowania przy rozdawaniu 
podarków. Jedna z nich okazała na- 
wet tak wielką odwagę, iż wyraziła 
ochotę wygłoszenia przy tej sposo- 
bności przemowy do żołnierzy, któ- 
rych nie nazywała inaczej, jak tylko 
„Unsere braven Feldgrowen", 

Obie uczuły się ogron.nie dotknię- 
te, adv. kapitan Saane: odiówił ich 


niesione przez obie panie powędro- 
wały do wagonu, w którym mieścił 
się magazyn. Czcigodne damy prze- 
szły środkiem szeregu żołnierzy; a 
jedna z nich nie oparła się pokusie 1 
poklepoła po twarzy jakiegoś broda- 
tego żołnierza. Był to niejaki Szymek 
z Budziejowic; który nie wiedząc nic 
o wzniosłym posłannictwie tych dam 
rzekł do swoich towarzyszy, gdy da 
my wędrowały dalej: 

— Nachalne są te k... i zuchwałe. 
Żeby jeszcze taka małpa była podo* 
bna do ludzi! Ale suche to jak bo- 
cian, niczego na niej nie widać prócz 
tych kulasów, gęba, jakby ją na mę- 
ki brali, i taka stara raszpla bierze 
się do żołnierzy! 


Na stacji panował wielki ruch. Wy» 
stąpienie Italii spowodowało tu pe" 
wna panikę, ponieważ zatrzymane 
zostały dwa eszelony z artylerią i 
skierowano je do Styrii. Był tu także 
eszelon Bośniaków, którzy czekali nie 
wiedzieć na co już dwa dni i czuli się 
zupełnie zapomniani í zagubieni. Już 
od dwóch dni ci zacni Bośniacy nie 
fasowali chleba i włótzyli się żebrząc 
po Nowym Budapeszcia. Niczego też 
nie było tu słychać prócz wzburzo” 
nych głosów tych zagubionych Bo* 
śniaków, żywo gestykulujących i 
klnących żwawo I bezustannie: — „Je- 
ben ti boga — jeben ti dusza — jeben 
ti majku", (D, c nà 


życzeniuųu, Tymczasem prezenty pizy* 
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W chwilach wolnych od opozycyjnej 
Akcji przeciwrządow ej, w przerwach 
między poświęcaniem sztandarów a kon 
ferowaniem z ambasadami i ich rezyden 
tami, spełnia St. Mikołajczyk od 1 i pół 
roku funkcję ministra Rzeczypospoli tej. 
W obliczu wyborów, które między inny- 
mi zadecydują, czy Mikołajczyk nadal 
zachowa swą dwuznaczną pozycję przy- 
wódcynielordowskiej opozycji i zarazem 
szefa resortu, który dęcyduje o gospodar 
ce rolnej krajli, warto pokusić się o bi- 
lans tej 1 į pół rocznej działalności. 

Gdy p. Mikołajczyk wrócił z Londynu 
do krajw, podział ziemi obszarniczej na 
Ziemiach Dawnych byt już zakończony, 
a jedynie w Poznańskim i Pomorskim 
pozostały znaczrie ilości ziemi nierozpar- 
celowanej, lub też rozparcelowanej, ale 
nieobsadzonej przez chłopów. Z danych 
Ministerstwa Rolnictwa na 1,6.1946 r. 
wynika, że z funduszu ziemi przezńaczo- 
nego do parcelacji na Ziemiach Daw- 
nych pozostało 268.000 ha zismi rozpar= 
celowanej, ale dotychczas nieobsadzonej 
przede wszystkim w woj. poznańskim i 
pomorskim. Jesienią ubiegłego roku za 
inspiracją I organizacją stronnictwa p. 
Mikołajczyka były nawet wypadki zwra- 
zania aktów nadania przez parcelantów 
w powyższych województwach. Jakie 
bvły przyczyny tego zjawiska? 


Dla rokotników rolnych kon; 
nie ma... 


Z licznych protokołów w tej sprawie 
tyłujemy, jeden z najbardziej typowych 
z. terenu powiatu inowrocławskiego: 
„Dnia 17 września 1945 r. o godz. 13 
przybyłem do majętności Bąkowo, celem 
rozdania Aktów Nadania. Odmówili przy 


„jęcia Aktów Nadania niżej podpisani oby 


poctu sporą ilość koni, 


wałele ż tym, że nie zrzekałą sie przyzna 
nych im działek, lecz narazie działek nie 
obejmą z powodu braku inwentarza. pa- 
ciągowego, jak koni I wołów, Niżej pod- 

isani obywatele są chętni do nabycia 
działek 1 wyrażają prośbę, żeby im przy- 
dzielić chociaż jednego konia lub wołu 
na 3 działki, aby móc częściowo działki 
obrobić pod zasiew ozimy*. Następują 
podpisy przedstawiciela Powiat. Urzędu 
Ziemskiego i parcelantów, 

Parcelanci bynajmniej nie zrezygno- 
wali z ziemi, którą jm dał PKWN, lecz 
stwierdzają, że bez otrzymania pomocy 
nie mogą prowadzić gospodarki. Czv 
urzędy ziemskie podległe p. Mikołajczy- 
kowi usiłowały w granicach naszych 
możliwąści gospodarczych pomóc na- 
dzieronym z Reformy Rolnej? Tego mu 
zarzucić nie można. Otrzymaliśmy z im- 
otrzymaliśmy 
bydło. Nie bacząc na udział czynnika 
społecznego w sprawach przydziału koni 
i bydła, znaczną część przywiezionego 
inwentarza żywego zagarnęii przy pô- 
mocy podległ ych p. Mikołajczykowi or- 
ganów nie parcelanci ani też właściciele 
gospodarstw zniszczonych. 


ale dła urzędników p. Mi- 
kołajczyka są... 


Nię trzeba daleko szukać. Np. na wy- 
dzierżawionych przez najbliższych po- 
mocników p. Mikołajczyka z Minister- 
stwa Rolnictwa, dla związku zawodowe- 
go tego ministerstwa w pięciu majątkach 
znajdziemy: 145 koni, 19 źrebiąt, 163 
krowy, 42 jałówki, 6 buhajów i ok. 200 
świń na obszarze 1.170 ha, a więc po 10 
koni na 100 ha (w majątkach państwo- 
wych średnio 2 konie na 100 ha!) i po 20 
sztuk bydła rogatego i świń na 100 ha. 
Drugi przykład: lnspektor ogrodnictwa 
Min. Rolnictwa - otrzymał dla swego 
trzydziestoparohekłarowego „ogródka“ 
2 konie unrowskie. Nie są to bynajmniej 
sporadyczne wypadki. Nie tak dawno wy 
kryto, że przy współudziale urzędników 
Ministerstwa Rolnictwa sprzedano nie- 
legalnie sto kilkadziesiąt koni. W terenie 
stwierdzają, że przydziały koni I bydła, 
dokonywane pod kontrolą i naciskiem 
oodległych p. Mikołajczykowi urzędów, 
birzymuia nie ci. kiórzy najbardziej in- 


GLOS ROBOTNICZY 


Mikołajczyk minister Rolnictwą 


wentarza potrzebują, ale ci, których naj- 
bardziej potrzebuje p. Mikołajczyk. Mi- 
nisterstwo Rolnictwa, mimo, że mogło by 
chociaż w ograniczonej mierze pomóc 
parce!lantom, chętniej oddaje konie komu 
innemu, natomiast dla pokrycia swego 
nieróbstwa występuje z papierowymi po- 
stulatami miliardowych asygnowań skar 
bowych dla rolnictwa, nie siląc się by- 
najmniej na wskazanie Źródeł pokrycia 
tych asygnowań. 


bez reform rolnych 


268 tysięcy ha ziemi rozparcelowanej, | wierzył rząd Ministerstwu Ziem Odzya 


a nieobsadzonej na Ziemiach Dawnych, 
oskarża p. Mikołajczyka o sabotaż Re- 
formy Rolnej. 

Również druga wielka reforma rolna, 
po zakończeniu której ok. 600 tysięcy 
chłopów otrzyma gospodarstwa na Zie- 
miach Odzyskanych, przeprowadzana 
jest bez udziału p. Mikołajczyka i jego 
aparatu. Nie jest przypadkiem ani rezul- 
tatem gry politycznej, że osadnictwo po 


skanych. Ministerstwo Rolnictwa, którs 
wykazało. swą niemoc na Ziemiach Dawe 
nych okazało się również calkowicie nie- 
zdolne nawet do zapoczątkowania osad 
nictwa. 

Historia już zapisała, że największe w 
naszych dziejach reformy w zakresie 
rolnictwa dokonały się nie tylko bez 
adi Mikołajczyka, ale 1 wbrew nie- 
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DLA DOBRA CHŁOPOW 


pracują majątki państwowe 


Niejeden z nas zadaje sobie pytanie: 
Pa co pozostawiono niektóre majątki. 
Dlaczego wszystkich majątków obszarni 
czych nie rozparce'owano? 

Odpowiedź na te pytania daje Dekret 
PKWN z dnia 6,.1X 1944 r.: zarezerwo= 
wanie „odpowiednich terenów poddanych 
zarządowi państwoweniu ośrodków dla 

podniesienia kiltury rolnej, wytwórczo- 
ści nasiennej, hodowlanej, oraz przemy 
słu rolnego", 

Intencją prawodawcy było, by część | 
majątków pozostawić nierozparceloWa- 
ną bto w takiej ilości, by wytwórczość 
nasienna i hodowlana tych ośrodków 
kultury rolnej zaważyła w sposób istot- 
ny na podniesieniu wydajności całego 
rolnictwa, a więc gospodarstw chłop- 
skich, 

Wiemy wszyscy, że najtaniej i naj- 
szybciej osiągniemy zwiększenie plonów, 
gdy zasiejemy szlachetne ziarno, które 
może wyhodować tylko specjalista, roz- 
porządzający większym obszarem ziemi. 
Drobne gospodarstwo chłopskie nie jest 
w stanie dzisiaj jeszcze wyhodować no- 
iwe odmiany nasion. Brak im do tego ko- 
niecznej wiedzy fachowej, środków fi- 


nansowych, organizacji. Małe gospodar- 
stwo rolne nie może nawet wyproduko- 
wać tzw. reproduktów, to znaczy ziar- 
na siewnego z ziarna szlachetnego, bo do 
tego trzeba odpowiednio gospodarzy, by 
jw jednym roku siali na wszystkich po- 
fach tylko żyto jednego gatunku. Chłop 
przecież potrzebuje i ziemniaków i psze- 
nicy i jęczmienia i innych ziemiopłodów. 

A tu i glebę trzeba by badać przed za- 
siewem, czy odpowiednia na ten gatunek 
żyta i dobrze ziemię uprawić, dać po- 
trzebne nawozy. A ileż kłopotów było by 
z młocką, oczyszczaniem ziarna, najwię 
cej zaś z zamianą na inne konieczne do 
gospodarki ziemiopłody. Może kiedyś, 
gdv spółdzielczość wsi, gdy Samopomoc 
Chł. dźwignie wieś ekonomicznie i spo- 
tecznie, chłop podoła hodowli szlachet- 
nych odmian nasion. Wtedy będziemy 
mogli myśleć o parcelacji majątków pań 
stwowych. 

Ale dziś! Zabilibyśmy sieble samych. 
Ziarno zwyrodniało by nam i stalibyśmy 
się biedniejsi. Mądrymi ludźmi byli twór- 
cy Dekretu o Reformie Rolnej, przemy- 
śleli wszystko, gdy pisali, że część ma: 
jątków trzeba zostawić w całości. 


ERA ANA ADAK 


interpelacje naszych Czytelników 


Lodz tonie w blocie 


Co na to Z.O.M.? 


Po silnych opadach deszczowych. i 
śnieżnych, ulice łódzkie toną w. błocie. 
Z dnia na dzień błoto na ulicach staje się 
coraz większe, stanowiąc poważne nie- 
kezpieczeństwo dla naszego mocno nad- 
wyrężorego obuwia. 

Nie wszyscy bowiem mogą pozwolić 
sobie na nowe bardzo drogie obuwie, lub 
śniegowce. 

Ludzie pracy noszą przeważnie obu- 

wie urirowskie mało odporne na roztopy, 


toteż grypa i przeziębienie zbierają żni- 


wo, Wystarczy przejrzeć listę obecności 
w szkołach, fabrykach i biurach, by mieć 
pełny obraz stanu zdrowia mieszkańców 
Łodzi. Lecz nie tylko przeziębienie czyha 
na nas. 


Wieczorem mróz ścina błoto, a chod-: 


niki i jezdnię pokrywa śizgawica, gro- 
żąca złamaniem ręki, lub nogi. Na brze- 
gach chodników piętrzą się góry nie- 


Dlaczego lekceważy nas zarząd kin? 


Jestem robotnikiem firmy Buhle. Ko- 
rzystam z naszej pięknie urządzonej 
świetlicy, gdzie spokojnie mogę sobie 
poczytać wszystkie gazety i posłuchać 
radia. Tak samo moja córka, której trud 
no się uczyć w domu korzysta ze świet- 
licy, odrabiając tam lekcje. My bardzo 
naszą świetlicę lubimy i bardzo chcieli- 
byśmy, żeby wszystkie rozrywki tam 
miały miejsce. A najbardziej lubimy ki- 
no. Pan kierownik już nam co niedzielę 
wyświetlał filmy, ale ostatnio wszystko 
się popsuło, z winy zarządy kin. Przy- 
słali nam filmy pozrywane, wytarte i ta- 
kie, co każdy już widział bardzo dawno. 
My chcemy się w kinie czegoś nauczyć 
i coś ładnego zobaczyć. Jak już przysłali 


sprzątniętego Śniegu, 
cświetleniu ulic, często powoduje upa- 
dek, a nawet nieszczęśliwe wypadki. 

Obywatele dozorcy uważają na ogół, 
że sprzątanie chodników nie do nich na- 
leży i zajmują się swoimi interesami. 
Brudami ulicznymi nie bardzo interesują 
się komitety domowe, do zadań których 
należy między innymi czuwanie nad 
czystością posesji. 

Chciałabym za pośrednictwem „Głosu 
Robotniczego“ zwrócić się do Zakładu 
Oczyszczanie Miasta z zapytaniem, kie- 
dy rozpocznie się uprzątanie ulic i utrzy 
mywanie ich w należytym stanie. 

Łódź tonie w błocie, a robotnicy i lu- 
dzie pracy niszczą obuwie i co gorsza — 
zdrowie. 

Stała czytelniczka 
H. P. 


raz dobry obraz, to znów po tym przy- 
syłali go kilka razy z rzędu. My wiemy, 
że nasze filmy są z góry opłacone i to 
dobrze opłacone i dlatego nie możemy 
się zgodzić, żebyśmy czekali parę go- 
dzin, aż nam film przyślą, ażeby w koń- 
cu wrócił z niczem wóz posłany po film. 

Zapytujemy więc dlaczego lekceważy 
nas Zarząd Kin? Czy tylko umie dawać 
filmy dla różnych ludzi co mają tyle pie- 
niędzy i czasu, że mogą iść sobie do ki- 
na prywatnie? Niech Zarząd Kin wytłu- 
maczy się ze swego stosunku do robot- 
ników czym prędzej i niech przysyła nam 
filmy godne ogiądania. 

Robotnik f-my d. Buhle 


co przy słabym“ 
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Zostawili je dla chłopa polskiego, któ: 
ry z tych majątków nie tylko ziarna 
siewne i inne nasiona otrzymuje, ale tak 
że dobre odmiany drzewek owocowych, 
sadzonki warzyw i dobry materiał zaros 
dowy w koniach, krowach, świniach i in- 
nych zwierzętach domowych, Bo te ma- 
jatki państwowe o wszystko muszą sta- 
rać się dla gospodarstw chłopskich. I © 
to, by chłop mógł nabyć dobrą krowę. 
jak i o to, by krowa chłopska urodziła 
dobrego i zdrowego do hodowli cielaka. 
W okolicy ubogiej w paszę, biednej 'sprze 
dą chłopu krowę czerwoną, która niekar 
miona nie da mleka, ale przetrwa, przeż 
żyje i przy obfiłości paszy da znów dużo 
mleka. W takiej okolicy krowa czarna 
holenderska zachoruje i zdechnie, bo da 
się zdoić, chociaż będzie licho karmiona; 
W okolicy bogatej sprzeda chłopu właś: 
nie holenderkę. Majątek państwowy. 
umożliwi chłopu nabyć dobrego konia, 
dobre prosie, nośną kurę. 

Jeszcze inną służbę mają spełnić mas 
jatki państwowe 1 młyny, tartaki, go- 
rzelnie, krochmalnie i cegielnie, które są 
w majątkach, Mają dać dochód, duży: 
dochód," który pójdzie na Państwowy 
Fundusz Ziemi. A Państwowy Fundusz 
Ziemi użyje tych pieniędzy na zabudo= 
wę wsi polskiej, budowę nowych domów, 
stodół i obór, wprowadzi światło elek= 
tryczne do gospodarstw chłopskich, zdre 
nuje chłopom pola i łąki podmokłe. Ale 
sam majątek państwowy bez  sąsiedz 
kiej, życzliwej pomocy chłopów sasia- 
dów nie wicie zrobi. Trzeba, żeby chłop 
kopi że majątek służy całej oko- 
ilicy, że majątek jest własnością Skarbu 
Państwa. Że trzeba w okresie pilnych 
robót pomóc swoją pracą w majątku za 
godziwą zapłatą, bo gdy z braku rąk do 
pracy zniszczeją plony, to nie będzie to 
szkodą dziedzica,  obszarnika, ale 
chłopa polskiego i naszej Ojczyzny Pol- 
ski, której własnością jest majątek. 
I gdy bandyci rabują majatek państwo. 
wy, gdy złodzieje go okradają, to tym 
samym grabią i niszczą chłopa. Robót- 
nik, administrator i inni pracownicy ma- 

jatków państwowych ło już nie dworacy, 
$a oficjaliści pańscy, ale pełnoprawni - 
obywatele Rzeczypospolitej Polskiej, 
którzy dlatego tylko nie wzięli gospo: 
darstw z parcelacji, by służyć wsi pol- 
skiej pracą już nie na majatku. Po pracy 
schodzą się razem w Świetlicy i tam uczą 
się i radzą jak lepiej pracować. 

Pamiętać musimy, że maiatki państwe 
we, a w szczególności województwa 
łódzkiego, - niezniszczonege tak bardzo 
wojną, muszą przyjść z pomocą w za« 
gospodarowaniu Ziem Odzyskanych. Ma 
jątki państwowe dały już na Ziemie Od- 
zyskane 2.000 owiec, dały ziarno siewne 
a na wiosnę przyszłego roku chcą pręd- 
ko skończyć siewy i prace w polu u 
siebie, by dać swoją pracę rak i móz- 
gów tam, RZE będzie najpilniejsza po: 
trzeba. KS. 


WOJSKOWY 


INSTYTUT NAUKOWO. 
WYDAWNICZY 
w Łodzi, ul. Sienk'ewicza 21 
poszukuje od zaraz rutynowanych korek 
torów . polonisłów. -Warunki dogodne, 
Zgłaszać się do sekcji technicznej III p. 


od godz. 10—12.ej. | 
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"Na pomorskiej wystawie przemysłu i 


amiesiącu 
wrześniu rb. Państwowa Fabryka Obra- 
biarek im. J. Strzelczyka (dawniej J. 
john) w Łodzi uzyskała za całość swo- 
jej produkcji dyplom uznania, a za pro- 
dnkcję instalacji centralnego ogrzewania 
(kotły, radiatory) Wielki Złoty Medal. 


BEA nz AME 


Medal firmy „Strzelczyk 


Jedną czwartą krajowej produkcji ob- 
fabiarek wykonuje fabryka im. J. Strzel- 
bzyka. 

Plan nakreślony przez Zjednoczenie 
jest wykonywany. W drugiej połowie 
brzyszłego roku — w związku z trzy- 
letnim planem gospodarczym — przewi- 
fziane jest podwyższenie jprodukcji o 25 
procent. 

Na Targach Poznańskich, które się 
bdbędą w kwietniu przyszłego roku zało* 
va robotnicza zademonstruje nowy typ 
bbrabiarki, nieprodukowanej przed woj- 
ną. 

Biuro Konstrukcyjne zaś opracowuje 
fysunki — nowej obrabiarki — szlifierki, 
Protótyp będzie wykonany w czwartym 
kwartale 1947 roku, i 

W ramach trzechletniego planu będzie 
także wykonany trzeci typ obrabiarki — 
szlifiarki do otworów. 

Rzeczowo i konkretnie informuje nas 
o tych zdobyczach i planach dyrektor 
techniczny Państwowej Fabryki Obra- 
biarek im. Strzelczyka, ob. Tymieniecki. 
Nowe obrabiarki wydałnie,przyczynią się 
da szybszej odbudowy kraju. Produkcja 
pomyślana jest nie tylko na zmniejszenie 
importu tych drogich maszyn, ale częś- 
ciowo także na eksport. W przyszłym ro- 
ku jedna dwunasta całej produkcji fab- 
rycznej będzie eskportowana, Wyroby 
„Strzelczyka” cieszą się dobrą sławą na- 
wet zagranicą. Obecnie już się interesu- 
ją nią Szwecja, Bułgaria, Jugosławia i | 
Egipt. 

To są dobre strony złotego medalu, na 
śtóry załoga robotnicza i dyrekcja w zu 
pelłności zasłużyły. 

t Jednakże istnieją ogromne trudności, 

zkadzają w realizacji nakreś- 
lonegó planu, trudności, które jprzeszka- 
dzają w ambitnym i szlachetnym wyści- 
gu o przodownictwo fabryki im. Strzel- 
czyka w przemyśle obrabiarkowym. 

W pierwszym rzędzie jest to jedna z 
nielicznych fabryk w Łodzi — a możli- 
wie, że jedyna — gdzie słan zatrudnie- 
nia absolutnie nie wzrasta. Przeglądając 
protokóły narad technicznych, można 
stwierdzić, że od kwietnia do listopada 
br. stan zatrudnienia nawet się zmniej- 
szył o 78 osób. ` 

Wniosek z tego prosty: dotychczaso- 
wy wzrost produkcji jest wyłącznie 
skutkierm racjonalizacji, lepszej organi- 
zacji i zwiększonej wydajności pracy ro- 
botników. m$. R , 

Fachowców brak i wielu nowowykwa 
lMikowanych, nieprzywiązanych jeszcze 
do fabryki — tak jak statzy robociarze— 


"r, 


Każdy PPRowiec 


NULUY EA 


zdobywa J-ch 


ucieka do prywatnych maleńkich przed 
siębiorstw, gdzie płaca jest wyższa ani- 
żeli w państwowych. Z tych samych po- 
wodów pomimo ciągłego wzrostu produk 
cji, przeciętna wydajność poszczególne- 
go robotnika jest jeszcze nie wielka, 
gdyż osiąga zaledwie 60 procent przed- 
wojennej. 

Zachodzi tu nienormalne zjawisko. Ro 
botnicy metalowcy dorabiają po godzi- 
nach pracy, w fabrykach prywatnych lub 
wręcz w domy. Praca mełtalowców jest 
specyficzna, precyzyjna i dość ciężka — 
zarówno w fabryce jak i w domu — i to 
rzecz prosta odbija się przede wszystkim 
na produkcji w zakładach. i 

Nad tą sprawą ogromnej wagi powin- 
ny zastanowić się Związki Zawodowe 
przy opracowaniu umowy zbiorowej. 

Dyrekcja robiła starania, by ściągnąć 


siły fachowe z innych miast, przede 
wszystkim — repatriantów ze Związku 
Radzieckiego. Niestety — i ten plan roz- 
bił się z braku mieszkań dla nowo przy- 
jętych. Załatwienie formalności dła prze 
jęcia przydzielonych domów na Stokach 
przewleka się. Jeden dom otrzymany już 
dawniej przez załogę, wymaga dość po- 
ważnego remontu, a więc także poważ- 
nych funduszów na ten cel, których Zjed 
noczenie nie przydziela. 3 

„Drugą przeszkodą i to dość poważ- 
ną — to brak surowców. Jeśli dotychczas 
nie ma u nas z tego powodu postojów 
to dlatego, że czerpiemy z rezerw. Brak 
jest stali szlachetnej, którą mogą produ 
kować huty krajowe „Batory“, „Stalowa 
Wola“, i inne. Nie wyrabia się jej dlate- 
go, że kierownictwo tych hut idzie po 
linii najmniejszego oporu. Na skutek wad 


Y MEDALU 


fiwego premiowania w hutnictwie robot- 
nicy wolą wyrabiać stal wagową aniżeli 
jakościową. Dlatego odczuwamy poważ 
ny brak tego podstawowego materialu“ 
— wyjaśnia inż. tow. Jung. 

Ta sprawa była już poruszana w swo» 
im czasie w Łodzi na konferencji dyrek- 
torów przemysłu obrabiarkowego. 

Usunięcie powyższych przeszkód przy 
czyni się — bez żadnej dalszej rozbudow 
wy — do podwyższenia produkcji w fab- 
ryce im. Strzelczyka o 50 procent. _ 

Od wzrostu produkcji obrabiarek za» 
leży rozwój wielu gałęzi przemysłu, 

Załoga robotnicza wraz z dyrekcją za 
służyły na złoty medal, z którego są bar 
dzo dumni. Zasłużyły jednak w pierw- 
szym rzędzie na dobrą opiekę ze stro- 
ny CZPM i Związków Zawodowych. - 

B. BEATUS 
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ko Polskie opiekunem nauki 


Wyższa Szkoła Gospodarstwa Wiejskiego w nowym gmachu 


Wyższa Szkoła Gospoliarstwa Wiejskiego 
doczekała się nareszcie własnego amachu, 
dzięki Wojsku Polskiemu, które wzięło do 
serca potrzeby uczelni 1 oddało jej gmach 
przy ul. Pomorskiej 18 zajmowany  dotych- 
czas przez RKU. 

W nowym gmachu, po przeprowadzeniu 
niewielkich remontów, uczelnia rozporządzać 
będzie trzema dużymi salami, orgz 37 poko- 
jami, co umożliwi skoncentrowanie wykła- 
dów, odbywających się dotychczas w kilku- 
1astu punktach miasta, oraz odpowiednie u- 
rządzenie poszczególnych wydziałów, 

Przy ul, Pomorskiej mieścić się będzie 
administracja szkoły i folwarków  doświad- 
czalnych, biblloteka, która ostatnio bardzo 
się powiększyła, instytut Kultury Wsi, Zakład 
Maszynowy Przemysłu Rolnego, trzy duże 
sale wykładowe I wreszcie stołówka, zamie- 
niana po godzinach posiłku na salę wykła- 
dową. W oficynach, które wkrótce oddane 
zostaną również szkole, zainstalowane zo- 
stanq zakłady wydziału rolnego, 

W dawnym gmachu, właściwie małej ka 
mieniczce, przy ul. Wierzbowej 3 mieszczą 
się zakłady naukowe wydziału ogrodniczego 
i części rolniczego, lastytut Nasiennictwa i 
Stacja Oceny Nasion dla całej Polski, 


Po zakończeniu zapisów i rozpoczęciu 
nauki w szkole czynne są dwa pierwsze lata 
na wszystkich wydziałach i trzeci rok na wy- 
dziale społecznym i spółdzielczym. Do szkoły 
uczęszcza 727 słuchaczy posiadających po- 
ziom uniwersytecki, z czego 69 proc. stanowi 
młodzież wiejska, 11 proc. robotnicza, 10 
proc. zaś dzieci inteligencji pracującej. Wy- 
kiadowców i pomocniczych sił naukowych 
uczelnia liczy 72. 

Zdobycie gmachu przy ul. Pomorskiej nie 
rozwiązuje jednak wszystkich potrzeb uczel- 
ni, rozrastającej się coraz bardziej i mającej 
na celu przysporzyć społeczeństwu jak naj- 
większe ilości wykwalifikowanych rolników. 
Rozpoczęto więc na Widzewie budowę cen- 
trali szkoły, Ze względu na brak odpowied- 
nich funduszów ograniczono się na razie do 
budowy trzydziestu baraków poniemieckich, 
w których pomieści się mniej więcej połowa 
wydziałów 1 zakładów szkoły. W barakach 
również znajdą się mieszkania dla 20 rodzin 
profesorów, oraz internat dla 200 studentów. 
Od września br. w barakach czynne będą 24 
zakłady naukowe, w pracowniach zaś i la- 
boratoriach pomieści się 600 studentów. 

Koszt budowy baraków wyniesie około 
20 milionów złotych. Na budowę wydano do- 


25 lecie Biblioteki Miejskiej 


w Bydg 

Biblioteka Miejska w Bydgoszczy” obcho- 
dziła w tych dniach 25-lecie swojej dzia- 
łalności. 

Biblioteka posiada obecnie przeszło 150 
tys. tomów, z czego przeszło 80 tys. w języku 
polskim. Niemal cay księgozbiór pochodzi 
z darów i ofiar; tylko około 20 proc. zosta- 
ło zakupionych z funduszów biblioteki. Naj- 
starsze działo ofiarowane zostało bibliotece 
z dedykacją przez Pawła Wągrojca w roku 
1537. Biblioteka istnieje zatem 4 wieki, obec- 
ny zaś jubileusz dotyczy tylko ostatnich lat 
jej dzialalności, 

W dziale inkunabułów biblioteka posia- 


da m.in. ulotkę $avonaroli z 1490 roku i bro-! 


oszczy 


szurę Erazma z Rotterdamu z r. 1771, Jedyny 
w Polsce druk pochodzący z drukarni w 
Chełmnie. W dziale rękopisów Macchiavell'- 
(ego „Discursus ad Historja” z dedykacją au- 
i tcra dla Tomasza Zamoyskiego; książkę -O- 
j dyńca dedykowaną Deotymie, rękopisy i de- 
jdykacie Ujejskiego, Wyspiańskiego, Kaspro- 
|wicza, Tetmajera i wielu wybitnych pisarzy. 
Podczas wojny biblioteka poniosła olbrzy 
mie straty, ga %ż część zbiorów Niemcy zni- 
szczyli i wywieźli. í 
i Z okazji jubileuszu otwarta została wysta- 
wa „białych kruków' i odbyła się uroczys- 
[ty akademia. Jubileusz biblioteki był zara- 
zem jubileuszem 25-letniej pracy dyrektora 
dr. Bełzy i trzech pracowników. 


Architekci radzieccy o Polsce 


Architekci radzieccy prof. Czernyszew, 
Baburow i Sidorbw po powrocie z Polski do 
Moskwy, na posiedzeniu Związku Architek- 
tów Radzieckich podzieliń się swymi wraże- 
niami z pobytu w Warszawie, przedstawia- 
jąc równocześnie plany starej Warszawy, 
fotografie ruin i projekłty odbudowy, 

Prot. Czemyszew mówił o niesłychanie 
przygnębiającym wrażeniu, jakie wywołują 
ruiny Warszawy i o rozmachu planów od- 
budowy. Uqzony zaznaczył, że w Warszawie 
na każdym kroku odczuwa się wśród ludzi 
pracy wieiki entuzjazm i wspomniał ze wzru- 
szeniem o niezwykle serdecznym przyjęciu, 
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|jukle zgotowali architektom radzieckim kole- 
| dzy Polacy. 

Następnie prof. Baburow zapoznał ze- 
branych z` planami odbudowy Warszawy, 
ciekawymi projektami, dotyczącymi rekon- 
strukcji starej Warszawy i z innymi zamie- 
rzeniami architektonicznymi, 

Prof. Sidorow podzielił się wrażeniami 
z męczeńskiej i bohaterskiej Warszawy, o- 
świadczając, że poznał cudowny naród i zdu 
rmiewający kraj i przekonał się że dla przy- 
jaźni obu krajów można poświęcić całe ży- 
cie. W końcu stwierdził, iż zauważył w Pol- 
„sce duże zainteresowanie Związkiem Ra- 
| Gzieckim. „ 


| 


tychczas około 4 i pół miliona z wpływów » 
majątków doświadczalnych. Uczelnia zabie- 
go u Rządu o odpowiednią subwencję na 
pokrycie dalszych kosztów budowy i jest na 
dzieja, że otrzyma pomoc, 

Wielką bolączką jest sprawa mieszkań 
dla młodzieży. Studenci gnieżdżą się w nie- 
prawdopodobnych norach. a kilkunastu r 
nich nocuje nawet na dworcach kolejowych. 
Sprawa Domu Akademickiego jest nadal pa- 
ląca, I tu szkole przyszło z pomocą wojsko, 
oddając 25 pokojów w gmachu przy ul. 6-go 
Sierpnia. Będzie to zaczątek domu akademia 
kiego, w którym otrzyma na razie dach nad 
głową około stu studentów. 

Niezależnie od pracy w Łodzi i w ma- 
jątkach doświadczalnych, szkoła organizuje 
obecnie swoją filię na Mazurach w Morągu, 
w dawnych koszarach poniemieckich na 3 
łysiące osób. Mazury są bardzo zaniedbane 
pod względem rolnictwa, to też filia Wyższej 
Szkoły Gospodarstwa Wiejskiego spełniać 
tam będzie niesłychanie doniosłą misję. W 
Morągu uruchomiona zostanie na wielką ska 
lẹ hodowla zwierząt i roślin, leśnictwo i ry. 
bactwo. Nauka rozpocznie się od września 
przyszłego roku. |]eszcze w bieżącym rokv 
szkoła zorganizuje w Morągu szereg kursów 
przygotowawczych, ażeby dać miejscowej 
młodzieży podstawy do wyższych. studiów 
rolniczych. i 

Nową placówką otwartą przez Szkołę 
Gospodarstwa Wiejskiego w Łodzi jest za- 
kład zootechniczny i klinika zwierząt domo- 
wych, pod kierunkiem znanego specjalisty 
prof. Rzeszowskiego. Klinika w ciąga dwóch 
miesięcy wyleczyła 180 koni z transportu 
UNRRA, przeznaczonych na zabicie. Obecnie 
nawiązała kontakt z Samopomocą Chłop- 
ską, lecząc jej żywy inwentarz. 

Dzięki profesorom szkoła posiada już 
przygotowanych do druku osiem prac nau- 
kowych. 

W nadchodzącą niedzielę 24 bm. odbę- 
dzie się, odkładana dotąd z powodu braku 
odpowiedniego lokalu, uroczysta inaugura- 
cja roku szkolnego, w nowym gmachu przy 
ul. Pomorskiej 18. 


Radio przed wyborami 


W Dyrektji Okręgowej Polskiego Radia 
w Łodzi odbyła się konferencja poświęcona 
współpracy radia w akcji przedwyborczej. 
W zebraniu wzięlł udział przedstawiciele 
wszystkich partii politycznych oraz dyrekcji 
programowej Polskiego Radia. 

Postanowiono w ciągu najbliższych dni 
nadać szereg transmisji z Łodzi i wojewódz- 
twa. Transmisje zilustrują dorobek dwulet- 
niego okresu od momentu wyzwolenia: obej- 
mą więc reportaże z fabryk, świetlic, szkół, 
organizacji itp. Nagrane reportaże zostaną 
stopniowo wykorzystane w ciągu akcji przed 
wyborczej, 

Niezależnie od tego przedstawiciele par- 
ti będą mogli wypowiadać się przed mi- 
krołonem. 


nowych prenumeratorów „Atosu Robotniczego” 
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Już zrozui 


(Felieton z morałem) 

Spotykam wczoraj w tramwaju Antosia 
£enduktora, który z powodu swego nazwi- | 
ska sentyment dla zawodu tramwajarza po- 
siada i w wagonie czuje się jak u siebie, 
choć sam jest szewcem. 
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Jiezadow „pdb mas robotniczych An- 
iz polityki rządu a szczególnie w kie- 
ku polityki zagranie znej Bevina, Gs 
Ikowało od dawna i uwidoczniło s 

ażnie już na październikowym kol. 


Ucieszyłem się bardzo, bo już pa i i Z ZKÓW Zawodowych, znalazło 
pół tygodiia jak się z nim nie widziałem. faskra iwy wyraz ña bieżącej sesji parla- 
Parę przystanków jazdy upłynęło nam na | mentu a; ajelskiego w głośnym „buncie“ 


miłej rozmowie, wreszcie mrugnąłem na An- 
tosia, bo właśnie stanęliśmy w pobliżu wia- | 


a 


złesięcin nasłów 


zsah FED 
zary człowiek” 


Partii Pracy. 
Anglii chce naresz- 


domej GR miłej i taniej knajpki. Zaczy. | órzystać z owoców zwyciestwa nad 
nam się przepychać, do wyjścia, a tu Antoś mem i domaga się wypełnienia 
krzyczy z mnie: 


c, które zapewniły sukces Partil 
w ostatnich wyborach, 

Nie chce on ponosić więcej kosztów 
| utrzymania wielkiej armii, która po czę- 
ściowej już demobilizacji z czerwca br. 

iy przeszło 2 miliony żołnierzy, a w 
70 roku ma wynosić 
1.200 ludzi, podczas gdy w 
Anglia trayi ala pod bronią tylko 
pół miliona tudzi. 
em w wpły wowe koła wojsko 


— Nie łedy! Przodem wysiadamy. Prze- 
pisów trza Sío trzymać. 

Tiłumaczyłem mu jakeśmy wysiedli, że to 
dobre było za sanacji 1 reakcji, ale nie 
aziś, kiedy każdy obywatel w woł nej i nie- | 
przymuszonej ojczyźnie wolność osobistą f 
kiawo aktualne posiuda. Antoś nie chciał | 51) 
rapie zrozumieć, chocjeż powiedziałem mu | 
wszystko jasno i detalicznie, | 1938 

Rozstaliśmy się nie powiem, żeby w gnis- | nie 
wie, ale trochę nie „ten tego”, lecz na po» 
*egnanie powiedziałem mu: | 


przyszk 


tys. 


Antoś obraził się i poszedł. 


ij przeciw ko Na czasow 

— Wiesz, Antoś? Żebyś nie był taki glupi | n mpu demobilizac ji, ody , jak 

jek jesteś, to byś był mądrzejszy jak jesień, |, lent wojskowy „S Sunday 
| 


a polityka zagranicz- 
„adawałaj: 


Cv 
vy 


Czekając na „trójkę” powtarzałem sobie, na i dotvchc: 
że mijakich przepisów trzymać się nis b 
bo jestem wolny demokrata | zasady swoj 


pros 
í poważnie za- 
du słabych 4884 ak- 


acyiny są 


buntu w ! 


nia. Trzeba będzie zatrzymać w wojsku 
żołnierzy sił lądowych cokolwiek dłużej 
aniżeli pozostałycie formacji ze w sisan 
na zaciągnięte przez nas rozległe zobo- 
wiązania udzielenia pomocy organom 
policyjnym“. 

I znowu przeciętny óbywatel angielski 
hie rozumie, dlaczego siły potrzebne dla 
edbudowy kraju, tysiące rąk, które są 
potrzebne do fabryk i kopalni mają pozo- 
słać w wojsku na jego utrzymaniu ze 
względu na „bryły jską politykę zagra- 
niczną*, której rezultaty widzi w Grecji, 
Indonezji itd., gdzie żołnierz ten spełnia 
wcale niezaszczytną rolę obrońcy wiel- 
kiego kapitału. 

„Słabe wyniki akcji poborowej', mimo 
silnej kampanii propagandowej i obietnie 
polepszenia warunków w wojsku 
świadczą o tym, że właśnie tak myśli 
przeciętny Anglik, który w ten sposób 
demonstruje. swe niezadowolenie z „bry- 


pitalistycz znych Anglii na podatny grun 


że współpraca anglo- amerykańska jes 
faktycznym podporządkowaniem Anglii 
Ameryce, 

Przeciętny Anglik zdaje sobie takża 
sprawę, że sytuac,a gospodarcza Wiel- 
kiej Brytanii jest poważna, że tempo od 
budowy kraju kuleje i pozostaje daleko 
w tyle w porów naniu chociażby z demo= 
kratycznymi państwami Europy wschod 
niej, że rząd nic nie uczynił, albo prawie 
nic, by ukrócić władzę monopoli i ogra- 
niczyć ich zyski, które są teraz większe 
niż kiedykolwiek, że plany upaństwowie 
nia ciężkiego przemysłu (metalowego, 
węglowego) zostały odłożone 

Robotnik angielski jest niezadowolo< 
ny, gdyż zarabia teraz mniej niż rok te- 
mü, a ceny stale wzrastają. Rośnie też 
bezrobocie, które mimo braku rąk robo» 
czych w niektórych gałęziach przemysłu 
wynosi ofiejalnie ponad 300 tysięcy, a 


tyjskiej polityki zagranicznej” pod kie- | jeśli doliczyć tych, którzy kryją się pod 
rownictwem p. Bevina i „zobowiązań |nazwą „b. członków armii, „Którzy nig 
udzielenia wsparcia organom  policyj- przystąpili jeszcze do pracy“, to cyfra 
nym“ występującym przeciw squatte- |ich przekroczy milion. 


rom (bezdomnym), któr 
całkowitą sympatią. 
Niezadowolenie wywołuje również to, 


Zarówno więc w dziedzinie polityki 
wewnętrznej jak i zagranicznej rząd Par 
tii Pracy nie spelnił pokładanych w nim 


zy cieszą się jego 


że Bevin staje się coraz częściej tubą | nadzie ei. I te właśnie zawiedzione nadzie= 

aiias ÓT 4 "Hóra pokryfa dotychczas |Byrńesa, że polityka „dolarowa“ upra- |je są przyczyną „buntu, który wybuchł 
BOSE SPR OP POTAO WO. Rozp je jedną czwartą zapotrzebowa- Iwiana przez USA natrafila w kołach ka- tw parlamencie: angielskim. 
Gziłem się do przedniego pomostu, by y% k * £ i 
nieprzepisowo i nagle... ciemno mi się zro- | o 
biło, Czułem jak ktoś wyraźnie zafasował mi | i a Wo m 55 
pięścią między oczy i usłyszałóm glos ja- 3. ki O a naa l Vńca inwa Ig 21 (ÓW Wo ienn C 
kiego jegomościa: a U EA 4 GC pN "A TH 

— ja pana bardzo przepraszam, ża tak | 
pana wyrżnąłem tą walizą, ale pan sam so- ikt by nie poznał w E- człowieku | się jak zupełnie normalni ludzie. Trze- | dem kierownicy, w lewej jej częśći: 
bie winien, bo tedy się nie wsiada. in Rz 52 obu nóg, Chodzi najnor- ba bardzo czujnego oka, aby odróż- poż li szofer lewą reką przyciśnie pół: 

Nic nie odpowiedziałem, ale nim dosze- | malniej: w ecie bez pomocy laski. |nfć człowieka, chodzącego na prote- | dysk — motor zacznie pracować. By 
dłem do jakiej takiej świadomości, już _mqi Preas 


arzecznego pasażera z walizą ani ACE 

przystanku nia było. 
Przyszła druga „trójka”. 

bie będę osfrożniejszy. Podchodzę do przed- | 


“2i kiem, al 
e go. | BeZ trzymenia stę 


po "sk odach na 


poręczy wstępuje 


Teraz r 


I wprawdzie dość wolnym kro-| zach Jefremowa od całkiem normal- 
e zało z całkowitą swobodą.| nych ludzi, 


trzecie piętro, do| mow dokonał nowego, 


więcha odpowiednią szybkość — 
szofer-inwalida lewą łopatką naciska 
czasem  [Jefre- | umieszczony w oparciu siedzenia „pe- 
epokowego dał” a prawą ręką normalnie, jak 


Przed niedawnym 


niego pomostu i już, już mam wsiadać, a tu | SWOI jego mieszkania. Borys Jefremow, | wynalazku — skonstruował auto, w każdy inny człowiek włącza odpo- 

damulka jakaś staje przede mną na słopniu i | kons iruktór nowoczesnych protez —| którym szoferem może być również wiednie biegi. Gdy chce zatrzymać 

wali mnie parasolką w łeb, krzycząc: otrzymał za swoje w wynalazki w dzie:; beznogi inwalida. auto gwałtownie — znów prawą ło* 
— Nie wie pan, którędy sie wsiada? Wy- Gzinie nit inwólidani| 


esienia pomocy 

| wojennym najwyższą premię ZSRR — 

premię im. generalissfmusa Stalina. 
Iawalidzi beż obu nóg, 


M le 1-3 
jak konstri 


slqść pam ludziom nie pozwoli? 

W tym momencie chwycił mnie za rękaw, 
milicjant t zaczyna tłumaczyć grzecznie I ob- 
szsmmie, że dziś to on tylko uczy, a jutro to 
mi każe mondat karny zapłacić. Tak się z 
nim rozgadałem, tłumacząc mój pogląd na 
wolność obywatelską, że nie zauważyłem 
jak tramwaj odjechał. 

Na następna „trójkę” wsiadłem już przer 
tylny pomost, bo ten milicjant miał mnie ng 2 
cku i bałem się, że to może ostatni tramwdj , 
i do domu będę musia? drałować na piecho- 
tę, ale pomyślałam sobie: 


m M eee 
WIET <w 


— Na złość przepisom stanę teraz na sto- 
pniu. Tak zrobiłam, jak pomyślałem, Jadę so- 
bie, jadę a jesienny wiaterek twarz mi chło- 
dzi, 

W tej chyti, nawet nie zdaje sobis spia- 
wy, czy pamiętam te chwilę, goczmiem, Że 
coś miie Lae Ę grzmotnęło potężnie.. i 
straciiem czucie nienia, 

Gdy sią kucia w szpitalu, powiedzia- 
ne mi, że ze stopnia tramwaju 
cony przez samochód ciężarowy. 

+ 


zostalłe 


em aizu- 


Mam złamane cztery żebra, obojczył i 
wa reke w dwóch miejscach, pochar 
móżgownicę. 


nos i lekko wstrząśniętq 

Tak to mnie los pokarał za to tylko, = 
cenie wolność jednostki. Ale we wstrzefóni 
tej mózgownicy coś mi świta, a może An 
Konduktor ma rację? 


NOWA PL ACÓWKA GASTRONON MICZNA 


dzi 


w pc 


Restauracja „Halka“ przy ul. Monit 


dowego Zarządu Miejskiego w Łodzi 
m, in. zawiera ogłoszeme w sprawie 
wania ulic na terenie Wielkiej Łodzi (z. nowymi 
nazwanń ulic), ogłoszenie w sprawie tablic z 302 


który z najgorszych trucizn niszczącą organizm. 
1 iem przyczynia się do szerze- 
ji wywoluje przewlekłe choroby 
narządów trawienia, 


i Spółdzielmę 3 
rzejęta została ez Spoldziel: 1 
Pawan idó W Wojennych R.P: odc iał tóc i j6. ty kurs alkohologii. Na 45 go- 
po grimi towny m remoncie lokaiu i rec 1i dżini k ie wykladać będzie dwudzie- 
prowadzi zakład na zasa dac h godz wej kalstt=| gii 3 jalistów, zapoznając słuchaczy 
lacji. Doborowa kuchnia į niewygórov ei SS è kieska alkoholizmu i jej skutkami. 
umożliwiają. ludziom pracy spożywanie posiłków Po wojnie, zarówno w Polsce jak i w in- 
` z f s S 
czy też godziwą rozrywkę. ych państwach, szerzy się w zastraszający 
Smaczne irzędowe obla „net zad: sposób alkoholizm, pociągając za sobą ty- 
1 p 1 A are è £ z 
sisp id a > | siące ofiar nie tylko wśród dorosłych, lecz 
p: =) ztestety również I wśród młodzieży a nawet 
Nr. 8 „DZIENNIKA URZEDOWEGO dzieci, 3 
ZARZĄDU MIEJSKIEGO W ŁODZI" Alkohol, używany nawet w dawkach u- 
Ukazał się nowy numer 8,Dzi ennika a Urze. | owanych lecz systematycznie, jest jed- 


wątroby i nerek, dzia- 


wymi nazwami ulie oraz Zarządzenie Prze wod- | ta zabójczo na serce i wywołuje rozmaite 
piczącega Głównej Komisji do Spraw Upań-|. 0, RP 
stwowienia Przet nysłu. ior ny. BRTWNCY przy większym zaś opilstwie 
J o li t 
Dziennik Urzedowy Zarządu Miejsktieg jo" | powo je białą gorączką a niejednokrotnie 
pie 
jest do nabycia w Oddziala Prasowym, Piotr. |! ob d, 


owa 104. lewa oficyna, 3 piętro, pokój ar | Z drugiej strony alkohol przyczynia się 


podobnie | „dający gaz” 


ctor Jefremow — poruszają PORZ, umieszczonym 


|. SA-MIBEA 10 90 e 


Jefremow pizy kierownicy wlasnej konstrukcji 
UMOKNAWWANAONANWANUOWWNOWYYWHWOWACYW ANTAVAN ROA NRARAN OED AIR ASAAN NUA MUOVATA NENN AANA RAAYNA ANANIA TATENA AETERNA 


$ Wa ika z alkohol 


iedziałek dnia 25 bm. rozpoczyna | do rozluźnienia obyczajó 
zawie w Państwowym Instytucie; ców moralnych, 


‘alkoholizmem, 


Na załączone! ilustracji wídzímy 
wnetrze jefremowskiego auta, Aiaka 
pedał normalnego samochodu, pedał 
zastąpiony tu został 
pod spo- 


patką naciska hamulec. 

Wojna pozbawiła wiele tysięcy szo- 
ferów, lotników, traktorzystów obu 
nóg. Tysiące miodych ludzi — ofiar 
hitlerowskiej napaści na świat — nie 
może oddawać się swej umiłowanej 
pracy. Tysiące szoferów utraciło wła- 
dzę w dolnych kończynach na skutek 
ran i kontuzji. Samochód Jefremowa— 
produkowany obecnie seryjnie — 
wróci tym ludziom możność dalszej 
normalnej pracy 1 zarobkowania. 

Konstruktor Jefremow pracuje nadal 
nad ulepszeniem swego pomysłu. Za- 
powiada or również, że stoimy w 
ogóle wobec zmiany konstrukcji 
motorów samochodowych — i naj- 
dziej za kilka lat szofer będzie kie- 
rował autem bez pomocy nóg. Peda- 
ły zosianą zastąpione przez odpo- 
wiednie naciski w samym krążku 
kierownicy, 

Jefremow pokazuje dzienuikarzom 
tysiące listów z podziękowaniami, 
listów, które otrzymuje z najdalszych 
krańców Związku Radzieckiego. Lir 
dzie dziękują mu za jego protezy, 
które wróciły 


z % | poruszania się. 

N k an FO PY | Nasi ortopedyści, a  zwłdszcza 
FATT i a 

I: | [ej m ye | 


„Związek Inwalidów Wojennych“ 
ów i zaniku hamul- 


winni wejść w kontakt z radzieckim 
| konstruktorem. Adres jefremowa jest 
pływa na wżrost | następujący: 
przestępczości, W SEN m z miast polskich „Borys Fedorowic 
przeprowadzono bardzo ciskawą statystykę | Wa, Barrikadnaja 6; 
z której wynika, w ciągu jednego roku na Uczeni Związku Radzieckiego nie. 
soboty, niedziele i poniedziałki przypadło | mają bowiem zwyczaju patentowania 
300 zbrodni i przestępstw, na pozostałe zaś| Swych wynalazków dla egoistycz- 
eni tygodnia 85. Alkchol wplywa również nych celów i na pewno zdradzą pol- 
zabójczo na potomstwo. Dzieci alkoholików | SKIM WY WÓR przepis na dosk 
rodzą się niedorozwinięte, znaczny procent nałe protezy Jefremowa. 

stanowią kretyni i epileptycy nie mówiąc już 
o innych obciążeniach psychicznych. 


oraz 
g Jefremow, Mosk: 


R. 


E a a EES 

Na otwierającym się kursie zapoznają KISTORIA TEATRU POLSKIEGO PO ROSYJSKU 
się słuchacze między innymi z obliczeniami W Moskwie ukaże się niebawem cztero- 
jak wielką część dochodu społecznego po- |tomowe dzieło p.t. „Historia teatru Słowian 
chłania alkoholizm i jego skuiki, Uczestnicy | południowych i zachodnich”. Na treść złożą 


Kursu: otrzymają mieszkanie i wyżywienie | się hisłoia teatrów w Polsce, Czechosłowa- 
w Warszawie, jak również zwrot kosztów |cji, Jugosławii i Bułgarii, omawiająca dzieję 


podróży. Kursy alkohologii urządzane będą | sztuki teatralnej aż do chwili obecnej. 
systematycznie; projektuje się nawet zalo- 


Wydawnictwo zostało opracowane prze 
żenie stałej uczelni, poświęconej walca z 


gkich teatrologów i historyków literatu= 
ry z prof, Ignatiewem na czele, 


radzie 


s 


fawalidom zdolność 
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Nr. 329 


Dudni woda, dudni... 


Mówimy i piszemy bardzo często o 
„artykułach pierwszej potrzeby“, jak 
masło, chleb, węgiel, cukier... Czy jed- 
nak pomyślimy czasem o tym co by z 
nami było, gdybyśmy nie mieli zwykłej, 
mało odżywczej wody? A przecież całe 
bujne I tak różnorodne życie na ziemi z 
wody się wlaśnie poczęło i z nią jest nie- 
rozerwalnie związane. 


Mów u A 


Zbiornik wody czystej na Siokach 


+ 

Gdy mnie ła myśl olśniła postanowi- 
łem pójść do tych mało nam znanych 
ludzi, którzy czynią ogromny wysiłek, by 
łodzianie mieli pod dostatkiem wody i by. 
mieli... gdzie ją wylewać. _ 

Udałem słę na ulicę Wierzbowa 52, 
gdzie mieści się „Przedsiębiorstwo Kana 
lizacji i Wodociagów*, a nie, jak to się 
mylnie mówi „Wydział Kanalizacji i Wo 
dociągów Zarządu Miejskiego", którym 
przestało być od 1933 r. 

Uprzejmy dyrektor, tow. Tadeusz Ko- 
walski, wieloletni działacz Polskiej Par: 
tii Socjalistycznej (obecnie przewodni- 
czący dzielnicy Fabrycznej), chętnie 
udziela mii informacji zastrzegając się 
jednak, bym pisał wyłącznie o Przedsię- 
biorstwie nie wspominając nic o jego 
osobie, Szanując tę skromność nie za- 


mieszczamy nawet jego fotografii, choć | 


prazgnęjibyśmy, by łodzianie poznali go. 

Piszę więc o samym tylko Przedsię- 
biorstwie. 

Podlega ono Zarządowi Miejskiemu j 
funkcjonuje na zasadach samowystar- 
czainości, jeśli chodzi o eksploatację I 
korzysta z dotacji jeśli chodzi o rozbu- 
dowę łódzkiej sieci. 


W Ludzi e łatwo prżłyzwyczajają się do 
dobrego. I gdy co dzień wsiadają do wy- 
godnego autobusu PKS-u nie przychodzi 
im nawet do głowy pytanie, skąd te sa- 
mochody się biorą. Historia powstania 
Państwowej Komunikacji Samochodo- 
wej jest o tyle ciekawa, ze będąc histo- 
rią bardzo młodą, może poszczycić się 
osiągnięciami ogromnej miary. 

Państwowa Komunikacja Samocho- 
dowa jest niczym innym jak przekształ- 
conymi na nią batalionami samochodo- 
wymi, które w pierwszym okresie po wy 
zwoleniu obsługiwały akcje specjalnej 
wagi, to znaczy akcje przesiedleńcze, 
siewne, buraczane itd, Doskonale każdy 
z nas z tego okresu pamięta obfitujące 
w pełne emocji podróże niewygodnymi 
ciężarówkami. 

Zamienienie ich na aułibusy dostoso- 
wane do komunikacji pasażerskich było 
wtedy pierwszym zadaniem PKS-u. Zre- 
alizowano je w momencie kiedy UNRRA 
dostarczyła pierwsze wozy autobusowe. 
Ore otworzyły ruch pasażerski we właś- 
tiwym tego słowa znaczeniu. Półtora ro- 


j | na, 


W tym miejscu zostałem poproszony 
przez tow. Kowalskiego o poruszenie 
przy okazji pewnej „delikatnej“ sprawy. 
Chodzi mianowicie o to, że konsumenci 
wody i korzystający z urządzeń kanali- 
zacyjnych ociągają się przy opłatach. 
Powstała z tego powodu zaległość sięga- 
jąca sumy 10 milionów złotych. 

— Pomyślcie tylko — wzdycha tow. 


dyrektor — ite można by zrobić za te 
pieniądze? Ile by można domów przy- 
łączyć do sieci? 

Przedsiębiorstwo Kanalizacji i Wodo 
ciągów zatrudniało przed wojną 2 tys 
ludzi, a obecnie zaledwie 440, z których 
75 proc. to wprawdzie wysoko kwalili- 
kowani robotnicy, ale już bardzo starzy 
i sterani swą ciężką pracą. Choć to się 


04674.4000909000.40400.0000000000000000099.000000001100000108040000 COOLED OTO PODOLE WOŁOWA OO DATOTALONTO PYTAŁ AO ACTI 


Pas-olbrzym 


Stara nazwa tej firmy przypomina 
nam chlubną walkę kil küdziesięciu robot 
|aików, którzy wystąpili w obronie swo- 
ich warsztatów. W lutym zeszłego roku 
załoga sama uruchomila swe maszyny. 
Ściągali je z różnych miast do których | 
je Niemcy wywieźli. Robotnicy wyrzuc 
li byłego właściciela, który zjawił się R 
| kilku miesiącach gdy fabryka była już w 
ruchu, P. Janicki przegrał, Przegrał już 
wtedy gdy siedział sobie beztrosko w 
Warszawie, wówczas kiedy robotnicy w 
pocie czoła pracowali by odbudować 
| zniszczorią przez okupanta fabrykę. Obec 
|nie przedsiębiorstwo jest pod Zarządem 
| Państwowym. 

Maleńka fabryka zatrudniająca 95 ro- 
botników i pracowników jest niepozor- 
ma jednakże wielkie znaczenie w 
jkraju. Produkuje bowiem niezbędne dla 
całego przemysłu pasy transmisyjne i 
przybory techniczne. 


W tych dniach został wykonany pas- 
lol brzym ważący około dwóch ton dla 
|huty „Batorego“, Skórę ściągnięto ze 
| wszystkich s stron kraju, Pas został ukoń- 
| czony. dzięki ogromnej 
całej zalogi robotniczej. 
nia' brak było surowców. Gdy 
tyłko zdobyto skórę robotnicy pra- 
cowali bez wytchnienia. Istniał wyścig 
pracy — żywiołówy, niezorganizowany 
przez nikogo. Zdarzało się nawet, że i 
niedziele były tej pracy poświęcone. Przo 
dowali najlepsi jak: tow. tow. Pytliński, 
Dżumek Józef, Woch Józef, Kowalski 


ofiarności 
Do kwiet 


Franciszek, Kiełkiewicz, Smyczek, Kac- 
przak Stanisław i wielu innych. 
Pierwsza- poważna robota pomimo 


wielkich trudności została ukończona. 
Całej załodze robotniczej i Dyrekcji ży 
czymy dalszej owocnej pracy dla kraju. 


Czutelnicy Piszą 


Łodzi potrzeline są autobusy 


Sprawa tramwajów łódzkich, jest spra- 
wą piekqcą. Proszę tedy ob. Redakicif. o za- 
mieszczeńie w poczyłnym piśmie Giosu Ro- 
potniczego, kiiku zdań na temat bolączet: 
tramwajowych Łodzi, 

Od 12 do 14 listopada włącznie odby- 
wała się nauka jazdy w tramwajach. We- 
diug mojego zdania nie odniesie ona spo- 
dziewanego skutku, 

O tym w jakich warunkach jeżdżą Ło- 


Gzianie w łódzkich tramwajach, pisać nie 
potrzeba. 
Sprawy tramwajowej w Łodzi nie roz- 


wiąże suma nauka jazdy, Nie rozwiąże fej 
rownież połączenie tramwajów miejskich z 
podmiejskimi, Może trochę ulży, als nie roz- 
strzygnie. 

Uważam, że do czasu definitywnego u- 
regulowania palącej kóz Łódź musi o- 
trzymać długoterminową ożyczkę na za- 
kup kilkudziesięciu Bie sów. Wiem, źo | 
Rząd takimi mie rozporządza, ale może na 
ich miejsce dać taka ilość wczów ciężato- 
wych, które będą wprawiać niewygodne 


i półtora miliona kilometr sę ażkacy 


W 


po 


chwili 
których 


ma już łódzki PKS za soba. 
obecnej Łódź posiada 18 linii, 
pad ebnie i sprawnie potuisza się 
48 pasażerskich autobusów, obsługują- 
cych około 1.000 osób dziennie, Rozwią 
zuje to dwa problemy, z k 
było się uporać kolejnictwu, 
cja aułobusowa dociera 
gdzie kolej nie dochodzi: do głuchych 
miasteczek ipo drodze spotykanych wsi 
i pomaga tam, gdzie nasilenie ruchu pa” 
sażerskiego jest szczególnie silnie, W t 
sposób odciąża PKS w jednej dziesiątej 
nasze koleje. 

Najbardziej odczuwamy to na linii Łódź 
— Warszawa gdzie śmiało możemy po- 
wiedzieć, że gdyby nie kursujące do sto- 
licy autobusy dostanie się do niej było by 
znacznie bardziej utrudnione. To pod 
uwagę winni wziąść wieczni malkonten- 
ci, którzy nie raz pod adresem PKS-u wy 
rzucają wiele gorzkich, a często niespra- 
wiedliwych słów. I powinni jeszcze wstą- 


Komunika- 
bowiem tam, 


tórymi trudno | 


«le dadzą naprawdę realna pomoc. Wozy 
takie moglyby obsiugiwać najwięcej obcią- 
żoną trasę. Powieilzmy: Plac Wolności — 
Piac Zwycięstwa. Test 10 7 grubsza rzucona 


myśl. Może czynniki ku temu powołane pomy | i jązame mozna. 


ślą nad tq kwestiq, 

Rozwiązanie problemu tramwajowego w 
Łodzi jest o pierwszorzędnym znaczeniu. Po 
pierwsze dla tego, że umożliwi on obywa- 


telom znośniejsze korzystanie z lokomocj!, 
po drugie tramwaje osiągną realne zyski, 
gdyż nie będzie woziła „gapowiczów”, 


Śmiem twierdzić, że jest ich, w największym 
pzu około 25 procent, nie dia tego, że 
mie chcą płacić, ale dla tego, że obsiuga wo 
jzu nie zdoła, mimo najszczerszej woli i 
częci, tego dokonać; po trzecie, i to jest 
bardzo ważne, że praca tramwajorzy jest 


więcej niż ciężka, Tutaj mają coś do po- 
wiedzenia: Związek i Rada Załogowa. Nua- 
| leży wszystko uczynić, ażeby tym ludziom 
| dopomóc. I to co najrychlej, 
jan Sawicki 
Łódź,ul. Kraszewskiego Nr. 8 


p 


pić do warsztatów samochodowych, zo- 


ld 

v jpe as gołe szkielety, z których na 
| miejscu powsłają pasażerskie autobusy, 
dowiedzieć się o ogromnych trudno- 
ściach w zdabywaniu części zamiennych, 


|docenić fakt, że sam tylko łódzki PKS 
dziennie niebagatelną Pau 
litrów benzyny, żeby ocenić jaki 


2.004 
ysiłek i jakie zasiugi po Uweń- 
iczeniem ich będzie olwarcie południowe- 
go dworca autobusowego jakiego ocze- 
kują z niecierpliwością pasażerowie. Na- 
|leży tylko życzyć, aby wszystkie auto- 
| busy nie tylko PKS-u z niego korzystały. 
iw ej chwili bowiem pa sażer wybierają- 
cy się w podróż autobusem nie należą- 
cym do PKS musi prowadzić formalne 
ledztwo w poszukiwaniu miejsca posto- 

samochodów, których to miejsc na te- 
enie Łodzi jest kilkanaście. Należy poza 
ym życzyć, aby wślad za dworcem po- 
idniowym powsłał drugi północny, dla 
którego znalazło by się dostatecznie wie- 
łe miejsca chociaż by na placach przyle- 
gających do Bałuckiego Rynku. 


3 J. SZCZEP 


wysiłek i jakie zasii bzono 
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| zużywa 
| 


pa 
jrn 
k 


p 
l 
| 


Be |——— O Z 


odbija na tempie robót, to jednak w cią: 
su jednego roku odrobiono zaległości 
przedwojenne sięgające aż 1937 r. 

Prócz tego zbudowany został murowa 

my kolektor przy ul. Kopcińskiego z 
orzejściem pod torami kolejowymi, łącze 
nie z kanalem dla przyszłego wodociągi 
założono dwa i pół kilometra sieci wa 
dociągowej, uwzględniając takie insty* 
tucje jak szpitale, szkoły, łaźnie itp. Nie* 
zależnie od tego co miesiące zostaje Wwy- 
konane 20 przyłączeń wodociągowych 
do domów prywatnych. Obecnie przyłą: 
cza się do sieci gmach Politechniki przy, 
ul. Gdańskiej. 

— A co przewilujecie na najbliż 
przyszłość? — pytam. 

— Ho, ho! Jakie my mamy plany... 
Gdyby tylko starczyło funduszów: na ich 
realizację. Sprawa, która najbardziej le- 
ży nam na sercu ze względu na podnie* 
sienie stanu zdrowotności miasta, to re- 
pulącja łódzkich „rzek'* — Łódki i Ja: 
sienia, Następnie planujemy podciągnię* 
cie sieci wodociągowej do ilości sieci ka- 
nalizacyjnej, która obecnie jest dwa ra- 
zy większa od poprzedniej. x, 

Roboty będą prowadzone, dowiaduję 
się dalej, w miarę możności przez całą 
zimę, z mniejszą jednak intensywnością. 
Bądź co bądź będzie to jednak „martwy 
sezon“ w pewnym stopniu. Należy z nie- 
go skorzystać w ten sposób, że Komite< 
ty Domowe, właściciele domów i admi- 
nistratorzy winni przygotować technicz= 
ne projekty przyłączeń, by z nastaniem 
wiosny Przedsiębiorstwo Kanalizacji ł 
Wodociągów od razu mogło wziąć się dd 
pracy. K i 

Z wiosną z calą siłą słanie przed 
przedsiębiorstwem kwestia nowych kadr. 
Jest to zagadnienie dość ciężkiego kalib< 
ru. W tej gałęzi odczuwa się dotkliwy 
brak rąk roboczych. W ciągu tego [ata 


ższą 


zdołano „wychować zaledwie 110 robot: 
y oyl napfyw ludzi. ROZ 
znalezć w sprowadzeniu 
robotników ze wsi. Na pewno znaleźliby, 


gdyż 


ników, — tak mal 


sie chera w pzedpidłorztWie 


Fragment robót kanalizacyjnych ma Jednej 
z ulic Łodzi 


można dobrze zarobić: (kopacz na akor- 

dzie do 7 tys. zl., murarz na akordzie ok. 

10 tys. zł), lecz stoi temu na przeszko- 

dzie sprawa rozkwaterowania przyby- 

tych robotników. Może by jakieś baraki 
nich wybudować...? 

Ponieważ Przedsiębiorstwo daje od- 
biorcom wodę niżej kosztów własnych, 
stoi ono przed przykrą możliwością de- 
ficytu. Ostatni dekret zabrania samowol 
nego podwyższania cen przez instytucje 
państwowe f samorzadowe, dyrekcja no- 
si się z zamiarem przedstawienia swej 
sprawy w ministerstwie, by pnzwóliła 
cno zażegnać grożącą Przedsiębiorstwu 
katastrofę finansową. 

Faktem jest, że od chwili jego uri- 
chomienia opłata za wodę i korzystanie 
z kanalizacji ani razu nie uległa pad- 
wyżce choć ceny na materiały wzrosły” 
wielokrotnie (np. rury żelazne 60-cio 
krotnie, a armatura precyzyjna nawet 

Podrożała 1 robocizna, 


dia 


100-krotnie). 
Zarobki robotników wzrosły prawie trzy 
krotnie. 

— Bo my jednak i w dalszym ciagu — 
mówi dyr. Kowalski — mamy ambicje 


być najtańszą instytucją użyteczności 
publicznej, * DR o Saa 

Przy Przedsiębiorstwie istnieje koło 
PPR, koło PPS i koło Stronnictwa De- 


mokratycznego, 
zgodnie ws 


które ze sobą nader 
półpracują, ale o tym, jak io 


Radzie Zakładowej napisze oddzielnie, 
S, BAŁUCKI 


po 


„LAS“ w Łodzi prowadzić będzie sprzedaż 


» zewn) 
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r - sła'e dążenie do Usuwama zakladów przemysło: 
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chu i fantazji. è 
Film został wykonany w wytwárn „Sọjut- 
dietfilim"* 


Zawiadomienie 


Zw. Zaw: Pracowników 1 Robotników 
Przemysiu  Kontekcyjno „ Odzieżowego 
zawiadamia, że dnia 28.go i 24.go lis. 
topada 46 r. o godz. 9 rano odhędzie 
się zjazd delegatów celem wyboru Za. 
rządu Oddziały. 


DZIŚ PREMIERA! E j|wania miasta w tym okresie napofyka jednak 
King ADRIA): poważńe trudności z rac} braku na przeno- 
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Kino WISŁA "Czarodziejska baśń filmowa iszeme fabryk odpowiednich funduszów jnwes'y. 
2) : — zw | cyjnych, szeregi. trudności gospodarczych az- 
produkcji radzieckiej i talina 3 | Vanina: "paikuięcy ja. Sias OZONE NCZYA W 
przemysłowych do tranziokacji, lotos Z 
emu 


przyzwyczajenia i bezwiadu pod tym wzglę 
Niewątpliwie jednak właściwe lokowanie 


4 yi i R ( przemysłu stopniowo wejdzie w stadium szera 
ŻĘ Heh © |szej realizacji, 
fim pap | poz 


ODCZYT 
A SP | W piątek dnia 2211 b.r. a godz I9.ej w 
| W rolach głównych: W. Sorogozska, 5. Siol:row. (EG Poiskiej YMCA w Łoczi — ul. Mori: 
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idziału Farmaceutycznego U, Ł, 


AREALA 


weneryczne, ul Legionów 17, przyjmuje 12—1 
5 KONORACKI zak dhorób Zalędha [Wy ONCZARKAerepasjerka ma swetry (ty. SKRADZIONO dokumenty dna 19.11 1943 r. 
n OPORY Kee PAŁ przyjÓCÓ kotaże) potrzebna Piotrkowska 120—156. _|w tramwaju 10 w godz. 18-ta na nazwisko Po. |dowód zameldowania, legit. Zw. Zaw, legrt. ki 
3—6, telefon 206-99. POSZUKUJEMY yea tuko wapIai Tige eain Ena zəm, przy ul. Poludniowej i8 nową i pokwitowanie wplaty udziału do „Czy. 
< momtóra nawijacza i maszynisię na turine pa. |m. 33: karta rozpoznaweza, melryka dziecka, błotnika" na nazwisk nai A "EE 

Baca gonr ù sprzedał rowa „Gentleman”, Łódź, Limanowskiego 156; | swiadectwo ukończeni» Sze Centr W teki ni nazwisko Lasman Alfreda Łódź, Za. 
KUPUJĘ skórki futrzane. Sobot M. Wydział Personalny.  — — - | pracowtiicza Genir Szk. PPR. Kea PEŁ. „ha Ee 

Piotrkowska 8267. _ _ IINZYNIERA.MECHANIKA ew. technika po.|kową NBP e forwodky SYG, Gz > eq UNIEWAŻNIA się skradzioną leg, BPR ZWM 
REBRO, złoto—złom kupi kazda fog, | SzUkuje Państwowa Fabryka. Oferty składać | m, 3 e a >... ŚW „eż oąć jia nazwisko Ostrowska Teresa, Święłók ką 
ZAC, Wade Piotrkowska 4, tele LoG- | oraz z byciorysem do Administracji „Głosu| 0/7: W Łodzi, legit. Zw. Zawi, leg.0. Ligi Ko. 3 r dz irokczybnę 


| Bronisiawa, Pabianice, Łąkowa 41, 
j] 


RGA 


UNIEWAŻNIAM zgubione: legit. tramwajową 


5 

KOMPLETY bachiiece Pkbitkowe TAB UO e biet, leg. Spółdziel:zs, legit, wiową do kin |0 5 

- Y buchalteryjne przebitkowe, finan. Prosze o zwrot za Wwynagrodzeniert: ZG A AEETI Tr 75 
sówę listy płacy, magazynowej oraz skrzynki da Zoąaubione dokumenty pada MADE „job. SĘ A DRA Lay atol szkolne z ukończenia 
kartotek poleca Z. Kuligowski, Piotrkowska 109 [SKRA DZIONQ dowód osobisty wydany w Lodzi UNIEWAŻNIAM skradzioną karię tożsamości Szkoły Powszechnej 1 meitykę urodzenia na 
m, 8, tel. 276.11, (Tarasiuk Felleja, Łódź Widzew, ul. Józefa 8. leg. Izby Aptekarza, legit, . Zaw. legil: 7779550 Kopczyński Jerzy, Tuszyńska 60, 


KUPIMY w każdej ości igły do maszyn kos | GNIEWAŻNIA się zgubione: legil. PPR 1 legil, | yjskow4, karle rejestracyjną RKU na nazwi. |m Nr L LIRPRZI C 
lonowych, okrągłych i szwalniczych. Fabryka Zw, Zaw. na nazwisko Skowroński Henryk, |Sko Zdanowicz Jadwiga Łódź, ll.go Listopada | ZGUBIONO legitymację 23 gimnazjum na naz. 


Pończoch Rodz „A. Kebsz” Sp: Akce. Łódź,  Obywałelska 66 m. 20 30. Dokumenty odesłać: Apleka PI. Kościełny Blwisko Krzysztofa Frankowskiego. 
MENMEWICZA 0. h ani SKCHO, 


PORCELANĘ fajans—szklo domowe i ozdoby | Uśmiechnij się! 
choinkowe w dużym wyborze po cenach niskich |] ======amamrm=mmazeeanam: maa 
poleca Państwowa  Centra'a( Handtowa, Piotr. | zaa 
kowska 32. Sprzedaż tylko huriowa. 
CHOINKI Spółdzienia „LAS* Okręgu Łódzkie. | 
go organizuje sprzedaż hurtową cholnek La. | 
sów Państwowych na Okreg D.P.L. Łódź. 
Zainteresowani: zechcą zglaczać  zapotrze- 
howanie pod adresem: Łódź ul. Zachodnia 63, 
pokój Nr 7, lelefon 251-65 w godz, 9—14. 
Prócz sprzedaży hurtowej _ Spóldzie!nia | 


detaliczną (począwszy od dnia 10.12 b.r.) na 
placu przy ul l.go Maja Nr 82/86, tel. 191-84. 
Łaośłiaraweanie orac | 
BUCHALTERA(KI) na przebitke poszukuje 
Fabryka Państwowa. Oferty składać wraz z 
życiorysem da Adm. Głosu Robolnczego pod 


wos orazzewząąg 
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The People 
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kokecsrze | TY 4 "a AT SFR ZGUBIONO dawód kolejowy, legit. tramwajo. - 
Dr. HENRYK PROCHACKI, choroby skórne j i LN ks | wą, leg. specjalną i legit. Ligi Kobiet. Kowalska 
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Z żucia pærdii 
Neama e 1 n o r 
REFERAT TOW. MIJALA 

W du, 24 bm. o gedz. 10-tej odbędzie się 
zepzenie Kola Nauczy ieli PPR w lokalu ZWM 
— Pl. Zwycięstwa (Wodny Rynek) Nr. 13. 

Na zebrumzy Prezydent Tow. K, Mijal wy- 
głosi relerat o sytuacji politycznej. 


Ze sportu 


komunikat Wydziału $ 


1. Do „pierwszego kroku bokserskiego” 
zgłosiło się 8 drużyn, zgłaszając 104 zawod- 
ników a mianowicie: 

ZWM „Zryw” 


ŚRÓDMIEJSKA PRAWĄ 
Dziś o godz. 14 odbędzie się wspólne 
zebrania PPR i PPS Firmy Flakier przy ul, 


Wólczańskiej 59, 23. zawodników 


Dziś o godz, 16 odbędzie się zebranie o core z r 
kota PPR.u f-my „Finster* przy ul. Pogo- Wima 12 e 
noówstiego 81, Geyer 7 a 

O godz. 16 odbędzia się zebranie koła Ikape 10 k 
PPR-u f-my „Rajer* przy ul. Piotrkowskiej O.M. TUR 10 É 
Nr, 105. Filmowiec 4 


» 
Przedboje „pierwszego kroku bokserskie- 
go odbędą się w dn. 25 i 26 11. o godz, 18. 
WIDZEW w sali Teatru Popularnego przy ul. Ogrodo- 

W sobotę 23, 11. o godz. 15 odbędzie gię | We) 18. Półfinały wyznaczono na dz. 30.11., 
plenum kom, dzielnięgwego w lokalu włas- | 4 finały, na dzień 2 grudnia, również o godz. 
nym przy ul. Armil Czerwonej 58. 18.6). 

Tego suniego dala- o godz. 17 zebranie 2. Odnośnie zawodów o mistrzostwo dru- 
obwodowych trójek wyborczych. Sprawy j YH0we okręgu w dn. 10.11.46. pomiędzy dru- 
bardzo ważne, stawiennictwa obowiązkowe. | ”Fnomi RKS „Goncordia” — ‘K.P. „Zjedno- 
czone” Wydział Sportowy postanowił wię- 
kszością głosów, wynik uzyskany w ringu t.j. 
9:7 na korzyść K.P. „Zjednoczone? uznać 


Dziś o godzinie 17,30 zebranie wszystkich 
sekrotaizy kół PPR, ul. Gdańska 75. 


LEWA-GÓPNA 

. Dziś o godz, 14 odbędzie się zebranie 
koła PPR-u „Księży Miyn” drugiej zmiany. | zd prawomocny. Jednocześnie W.S. uchyla de 
O godz, 15,30 zebranie koła. PPR-u f-my | cyzję delegata przyznającą valcower 16:0 
„Eltingon* przy ul. Sienkiewicza 80. dia RKS „Concordia“, 

O godz, 14 zebsanie koła PPR-u 9. Do mistrzostw drużynowych Polski: w 
„Steigert” ul, Milionowa 35. boksie zgłoszony jest Łódzki Klub Sportowy 

O godz. 16 zbiera” się koło PPR-u „Hels- juko mistrz okręgu łódzkiego. 
Jer" przy ul. Siedleckiej 1. O godz- 17 koło 
PPR-u cegielni „Szturm“ w Dabrowie. 

O godz, 17-ej posiodzenie Plenum Komf- 
tofu Dzielnicy Górnej-Lewej PPR. 
nictwo obowiqzkowe, i 

W sobol o godz, 17 odbedzie się ze- 
branie Instruklorów zawodowych czł, PPR-u 
dzielnicy Górnej Lewej w lokalu własnym 
przy ul. Piotrkowskiej 252. 

RUDA PABIANICKA wił zorganizować międzynarodowe roz- 

Dziś o godz. 14 odbędzie się zebranie |ęrywki tenisowe dla dawnych, starszych 
koła PPR-=u Spółdzielni Spoż, przy ul Staszi- już tenisistów. Rozgrywki te byłyby wzo 
ca 87-29, Q godz. 15 zebranie kola PPR-u|rotyhne na walkach o puchar Davisa, z tą 


t-my 


Slarostwa Grodzkiego) przy ul. Staszica |tvjko różnicą, że Old-boy'e graliby po 3 
110. spotkania w grze pojedyńczej i 2 — w 
BAŁUTY p g pojedy 1 


J ; 3 grze podwójnej, Wysłano fuż specjalne 
z odz >dbędz zebranie | * $ pis n = 
Wg ALT p Gdy reike waa zaproszenie do króla szwedzkiego, który 
Soslem* pry ul Krakowakiej 17. jak wiadomo jest zapalonym tenisistą 1 


O godz. 16 zebranie koła PPR-u przy ko- |Sam mimo 83 lat znany jest w świecie te 


KRONI 


Wybory komitetów sklepo- 


lejkach dojazdowych Helenówek, 


ZEBRANIE SPÓŁDZIELCÓW CZŁ. PPR 4 

Sekcja Spółdzielcza przy Miejskim Ko“ 
mitęcie PPR, wzywa wszysikich członków 
panil; cztionków Powszechnej Spółdzielni Spo 
żywców na zebranie do Dómu Propagandy 
Pioukowska 292 w dn. 23 bm. o godz, 18. 


UWAGA CZŁONKOWIE PPR wych PSS 


'cownicy Zarządu Miejskiego Poniżej podajemy miejsce oraz datę zę- 
Komitet ej waży: siae Miejskim w | biań wyborczych do Komitetów Sklepowych 
Podzi, zawiadamia, że dziś w piątek o godz. Powszechnej Spółdzielni Spożywców. 
17 przy ul, Monłuszki 7-9, odbędzie się ogól- Uprawnieni do udziału w zebraniach sq 
ne miosieczne zebranie członków PPR pra- WIEGOŁNIE DOORZA za okazaniem legity- 
bowników Zarządu Miejskiego w Łodzi. Pt "eli raaa 
ZABAWA TANECZNA 


Tuszyńska 139 
W sobotę dnia 23. 11, w miłej świetlicy Wilanowska 10 
elektrowni urządza koło PPR-u zabawę ta- 
neczną, na którq komitot zaprasza człon- ZEBRANIE KIEROWNIKÓW ŚWIETLIC 
ków PPR-u i sympatyków. Początek o godz. Do wszystkich Kierowników Świetlic Prze- 
21. Wstęp dla członków partii zł, 50, dla |mysłu Włósieniczego w Łodzi. 
sympatyków zł. 100. Wejście przez portier- | „Zwiazek Zawodowy. Robotników i Pracow- 
7 ES, PARZE 7 ników Przemysłu Włókienniczego w Łodzi, Wy. 
rię przy ul..Daszyńskiego 56, dział Kulturairio.Oświatowy podaje do w:ado- 
TEST mości, że w dmu 22.11 o gadz. 10 rano w Świe. 
NA ODBUDOWĘ WARSZAWY ticy F-my Geyer ul. Piotrkowska 293/295 od- 
Pracownicy i robotnicy młyna mołorowego |będzie się zebranie Kierowników Świetic Prze- 
popótno: w. Ozolkowie obrali ud odbudową |mysłu! Wióślenniczego (z. nasgpnjązywi: porząd. 
stolicy zł. 2.070 przesyłając je naszej reda- | kiem dziennym: h 1) Sprawa ~ PREIE ES 
keji za pośredniciwem Wojewódzkiego Ko- konkursu VWOCZOŚCI świetlicowej, 2) Sprawy 
po organ:zacyjne, 3) Wolne wnioski. WIA 
TER. Obecność wszystkich Kierowników świetkc 
Oligiodawcy wzywają wszystkich robot- 


bezwzg:ędnie obowiązkowa, 
fików i pracowników Ozorkowa do składa- 
mia również ofiar na ten szczytny cel ZEBRANIE PRZEWODNICZĄCYCH SEKCJI 
i — MŁODZIEŻOWYCH Š 
* M Zw. Zaw. Robotników 1 Pracowników Prze. 

Go_nowean w ZWM mysłu Włókienniczego, Oddział w Łodzi „Wy. 
: IAA * dział Młodzieżowy” zwołuje nadzwyczajne ze. 

Uwaga ZWM-uwcy 1 sympatycy ZWM. | ranie przewodniczących Sekcji Młodzieżowych 
Przyjmujemy jeszcze zgloszenia do 3 letnich |w dwu 22. listopada o godzinie 14.ej w Domu 

k a I g 
gimnazjów kształcących pracowników prze- i Związków Zawodowych ul. Strzelecka 2. 
mystu piwowarskiego i przetworów mięsnych. Sprawy ważne, obecność wszystkich obo- 
Wymagane warunki: 7 klas szkoły powszech- | wiązkowa. : 


ZY, ə czniowie ł i z 
pej nkoúorone 18 lat Tommpwie Iyoh gmn | ZEBRANIE RAD ZAKŁADOWYCH PRZE- 
zjów otr ją pełne wyżywienie. Zqłosze MYSŁU BUDOWLANEGO 
Ma PD je: Zarz Miejski ZWM Wydział 4 3 
O POTAS ORO Y Dnia 22.11 1946 roku o godz. 17 w Cen. 
Personalny, Plac Zwycięstwa 13 pokój nr. 6. ;-inej Świetlicy przy Zw. Zaw. Przemysłu Bu- 

PTE PZ dowianego , Nawrot 23 odbędzie się zebranie 
ODCZYT REDAKTORA K. BRANDYSA Przewodniczących i Delegatów Rad Zakłado. 

Roduktor R. Brandys wygłosi Interesujący | wych: Stławiennictwo obowiązkowe. 
odczyt pt. „Szkoła Piłsudczyzny” w piątek WALNE ZGROMADZENIE 
o gedzinie 18-tej w lokalu Towa- Qgójnopolskiego Towarzystwa Technicznego 
rzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiel, Pioir- | Dnia 28 listopada br. (sobota) o godz, 17-ej 
kowaka 272-5, „w pierwszym ewent. o godz, 18.ej w drug.m 


sklepy Nr. — 45, 97 
sklep Nr. — 26 
sklepy Nr. — 75, 74 


CENY OGŁOSZEŃ: Drobne: za wyraz pelitowy poza tekstem — 5 zł. Inne ogłoszenia: za milimetr szpalłę poza tekstem — zł 14. , w tekscie — zł 21. 


i świątecznych — 


Br 


| 


4. Odnośnie zawodów o mistrzostwo dru- Kołodziejczak, 


Regulaminu Sportowego PZB (który mówi, że: 


„Za uchybienia dotyczące technicznej strony 
organizacji zawodów odpowiedzialni są Or- 


ganizatorzy przed swymi władzami sporto- 
wymi, które zależnie od stopnia. nakładają 
kury nie mniejsze niż 5— zi"), postanowił 
ukarać ZWM „Zryw” grzywną w wysokości 
minimalnej tj, zł 500—, walki w wagach 
rauszej, koguciej i piórkowej uznać wig wy- 
niku uzyskanego w ringu. Walkę w wadze lek 
kiej uznać za nieodbytq, walki w wagach 
półśredniej, średniej, półciężkiej i ciężkiej (za 
wodnicy w/g protokółów) przeprowadzić w 
dn. 9.12.46, w sali ZWM „Zryw” przy ul. Ki- 
lińskiego 124 podczas zawodów o mistrzosi- 
wo kl.B. między drużynami Zryw II — Zjed- 
ncczone II. 

5. Delegatami na zawody sq: 

w dn, 21.11.46. Wima — ŁKS — ob. Ćwiek, 

w dn. 22.11.46. Arko — Ikape — ob. Bę- 
dnarek, 

w dn. 24.11.46. Zryw — Concordia — ob. 
Kołodziejczak, 

w dn. 27.11.46, Filmowiec — Ikape — ob. 
Strzelecki, 

w dn. 28.11.46. Zjednoczone — ŁKS — ob. 


chcą się przypomnieć publiczności 


Francuski Związek Tenisowy postano- (nisowym jako czynny gracz pod nazwą 


„Mister G.“ ą 

Faworytem tych rozgrywek jest dru- 
żyna francuska, posiadająca takich za- 
wodników, jak Borotra, Feret, Cochet, 
Brugnon, Journu i Gentien. W rozgryw- 
kach o puchar braliby udział również 
znani Anglicy: Lee, Hughes, dr Gregory, 
Godfrey i inni, którzy przeł wojną brali 
udział w walkach o puchar Davisa w 
spotkaniach z naszymi tenisistami. 


i LI LU LU 
| 


terminie w lokalu przy ul. Piotrkowskiej 162 
odhędzie się WAJINE ZGROMADZENIE ©. 
GÓLNOPOLSKIEGO TOWARZYSTWA TECH. 


N'CZNEGO z nasępa'ycym porządzizn dzten. 

nym: 
L Zagajenie; 2 Wybór przewo fulczacego 
sekretarza i 4.ch asesorów; 3. Odczytanie 
protokółu poprzedniego Walnego Zgroma. 
dzenia; 4. Sprawozdanie z działalności 
O.T.T. 5 Sprawozdanie kasowe; 6, Spta. 
wozdanie Komisji Rawizyjnej; 7. Dzztusia 
nad sprawozdaniami; 8. Wybór Komisji 
likwidacyjnej O.T.T. i przekazanie majątku 
na rzecz N.O.T. 

Zarząd Główny O.T.T. prosi Szanownych Koe. 

gów o jak najliczniejsze i puoktualne przybyc:e, 

ZARZĄD 


ŁÓDZKIE NAUKOWE TOWARZYSTWO LE- 
KARSKIE 

W piątek dnia 22 listopada 1946 r. o godz. 
19-ej odbędzie się w sali wykładowej P.Z.H. 
ul. Wodna 40, posiedzenie Towarzystwa z ng- 
stępującym porządkiem dziennym: 

: 1. Odczytanie protokółu z ostatniego põ- 
siedzenia. 2. Przypadek rozległych wylewów 
krwawych skórnych w przebiegu posocznicy 
meningokokowej 3. Cechy kliniczne epidemii 
auru plam. w Warszawie w latach 1940, 1941, 
1942. Badania nad hyperazotemia w prze- 
biegu duru plamistego ze specjalnym uwzglę 
dnieniem udziału nerek, 


OFIARY 
Z okazji urodzin syna tow. Sitarka skła- 
dają na RTPD sumę 2.500— 


Towarzysze 
+ 


ZŁ 1000 (tysiąc złotych) ofiarował Suliń- 
ski Eugeniusz, Gazowa 7 na sieroty po za- 


|] mordowanvcb nrzez okupanta. 


z 
Dvżury om'ek 

Chadzyńska, Piotrkowska 165 

Głuchowski. Narutowicza 6 

Kowalski, Rzgowska 147. 

Wójcicki, Napiórkowskiega 41 

Kahane. Limanowskiego 80 

Malczewski. Pulk Dr. St. Więckowskiego 21 
Smoleń, Karolewska 48 . 


50 procent drożej. 


Dział oficjalny Ł.O.Z.B. 


portowego Nr (1 


żynowe okręgu w dn. 26.10.46, pomiędzy 
drużynami ZWM „Zryw” — K.P. „Zjednoczo- 
ne” Wydział Sportowy powołując się na $ 16 


w dn..29,11.46. Arko — Victoria — ob; 
Kuczkowski. $ 
Sekzetarz p.o. Przewodniczącego W.S, 
(—) Ćwiek Zdzisław 
(=) Kuczkowski Czesław 
KOMUNIRAT NR. 2. 4 
WYDZIAŁU SPRAW SĘDZIOWSKICH Ł.0.Z.B. 
1) Wzywa się wszystkich sędziów bok 
serskich do stawienia się dnia 25.XI. godz. 
18 na I krok bokserski, Obecność wszystkich 
«bowiązkowa. 
2) Przenosi się miesięczne zebranie z dnia 
2XIL rb, na dzień 9.XII, ze względu na I krok 
bokserski, 


klepoty najszybszej Polki 


Jedna z najlepszych sprinterek Polski, 
dawna członkini AZS-u — Moderówna, 


występująca obecnie w barwach ŁKS-u, 
ieragnie powrócić do swego macierzy« 


stego klubu. À; 
Na przeszkodzie temu stanął jednak 


ŁKS, który nie chce udzielić jej zwolnie- 


nia obawiając się, aby w AZS-ie ..nie 
zmarnowałą swego talentu, („Dziennik 


Łódzki”). i 


oaa. a Á 


Rozmawiamy z Wiśn'ewskim 
Trener piłkarzy Zrywu czeka na salę 


Od kilku dni bawi w Łodzi popularny 
piłkarz krakowski Wiśniewski, wielokrof 
ny reprezentant Po!ski, który objął pra+ 
cę wyszkoleniową młodych piłkarzy Zry* 
Wu. 

Przypadkowo nowego instruktora Zry. 
wiaków spotykamy na ul. Piotrkowskiej 
w towarzystwie jednego z członków za- 
rządu Zrywu. Przyjemny, starszy pani 
nie jest jeszcze zorientowany w umiejęt” 
nościach swych przyszłych uczniów. 

— Jaki bedzie program pracy? 

— Dopóki nie chwyci mrozek — mó: 
wi nam instruktor piłkarzy Zrywu — 
ćwiczyć będziemy w sali. Taka pogoda 
jaką mamy obecnie nie jest odpowiednia 
do gry na boisku. 

Najgorzej jest właśnie z tą salą. Zryw 
nie posiada własnego lokalu z którego 
mogłaby korzystać ćwicząca młodzież. 
Każda sekcja trenuje gdzie indziej. Pil 
karze są obecnie bez dachu nad głową. 
Kierownictwo wraz z nowym trenerem 
jest w tej chwili w poszukiwani 
odpowiedniego lokalu, w którym mogła 
by rozpocząć zaprawę zimową sekcja 
piłkarska. d 


~ 
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Z DRUŻYNOWYCH MISTRZOSTW KL. A 
ŁKS DEELASUJE WIMĘ 


W meczu o drużynowe mistrzostwo Łodzł 
w boksie Wima przegrała : ŁKS-em walko« 
werem 0:16. W meczu towarzyskim ŁKS wys 
grał 12:0 wystawiając swój drugi skład, I 

Wyniki: w muszej Olczyk (ŁKS) zwycię« 
żył Karmańskiego (W), w koguciej Bębenis 
(ŁKS) pokonał Dworczyka (W), w piórkowej 
Kierus (ŁKS) wypunkiował Webera (w, w, 
lekkiej Bonikowski (ŁKS) pokonał Plutę (W), 
w srodnie; Rychtelski (ŁKS) zmusił do pida 
dania sle w i rundzie Krzemińskiego (W) I w 
cężkiej Newadził zmusił do poddania się 
w I rundzie Jamorskiego (W). 


— W numerach niedzielnych 
D 0888 
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